Opłata pocztowa uiszczona ryczałtem. 


Dziś 12 stron i „Dodatek Ilustrowany, 


Numer pojedyńczy 25 groszy | Ne 106 


godziny 8-ej wieczorem bez przerwy. 


Redakcja otwarta codziennie od godziny 9-ej rano do | 
Redaktor przyjmuje od- godziny 6-ej do 7-ej wieczorem. 


Szwecja przeciw przyzna- 
niu Polsce miejsca w Radzie 
Ligi. 

BERLIN, 14.8 (PAT) „Vossiche 
Zeitung“ donosi ze Sztokholmu, że 
Szwecja trwa nadal na swem stano- 
wisku, sprzeciwiającym się przyzna- 
niu stałego miejsca w Radzie Ligi 
Narodów komukolwiek innemu, poze 
Niemcami. Podobne oświadczenie 
złożył obecnie minister Eckman, któ- 
ry oświadczył jednemu z dziennika- 
rzy duńskich, co następuję: „Stoimy 
na tem stanowisku—co zresztą uwa” 
żane jest za prawdopodobne—że na- 
razie Liga Narodów nie powinna po- 
sunąć się poza przyjęcie samych 
Niemiec. Natomiast nie wiemy natu- 
ralnie nic o dalszym rozwoju wy: 
patsy, po dokonaniu przyjęcia 

iemiec". 


Przeciwko miejscu dla 
Polski w Radzie Ligi. 


Berlin 14.8 sierpnia (PAT). „Deat 
sche Tageszeitung“ w artykalc wstęp 
nym odradza rządowi niemicekiema 
wsztlkiego ostrego przeciwstawiania 
się hiszpańskim aspiracjom, zmierzają” 
cym do osiągnięcia stałego miejsea w 
Radzie Ligi Narodów Inaczej rzecz się 
ma — zdaniem tego nacjonalistycznego 
organa — z Polską. Polska, twierdzi 
„Deutsche Tageszcitang”*, chce wejsć 
do Rady Ligi po to, aby osłabić tam 
wszelką inicjatywę Niemiec, zmierzają: 
cq do rewizji traktatów, oraz do zdo- 
bycia rzeczywistego równouprawnienia 
z innemi narodami. Polska chce, jako 
członek Rady „Ligi, zmobilizować wpły- 
wy Ligi na swoją korzyść, by ocalić się 
przed zasłażoną — zdaniem „Deatsche 
Tageszcitang", gospodarczą katastrofą. 
Polska — pisze dalej, ten organ 
chec wskrzesić swe siły, zdobyć wpłym 
wy, by zapobiedz jakimkolwiek zmia” 
nom w stosunkach na granicy niemiec 
ko-polskiej, stosankach zagrożających 
pokojowi. Zaden rząd niemiecki, koń- 
czy „Deatsche Tageszeitung“, nie może 
przyłożyć ręki do tego rodzoja dzieła 


Wykrycie wielkiej szajki 
szpiegów. 


Z Warszawy donoszą: 

Śledztwo w sprawie wykrytej 
ostatnio organizacji szpiegowskiej, któr 
rej centrua: znajduje się w Lidze, dało 
bardzo obfity materjal, 

Stwierdzono, że organizacja skła" 
dała się z kilku osób. 

Stała mieszkanka Lidy, Czernia= 
kówna, utrzymywała bliższe stosunki z 
sierżantem 11 p. lotn., Kazimierzem 
Kozakińskim. Jednocześnie komuniko 
wała się ona z kreślarzem tegoż pułku 
Zagelewem. 

Temi drogami wydobywała Czer- 
niakówna plany i papiery, dotyczące 
organizacji naszego lotnictwa, którę na 
stępnie przesyłała do Niemiec i Rosji. 

Organizację wykryto -na Skutek 
przypadkowego aresztowania jednego 
z członków szajki szpiegowskiej, Wożź- 
niaka, w chwili, gdy z planami chciał 
przekroczyć granicę sowiecką. 


Administracja czynna codziennie od godziny 9-ej rano do 


Dyrektor wydawnictwa przyjmuje od 11-1 przed południem. 
godziny 7-ej wieczorem bez przerwy. 


Adres Redakcji i Administracji: Łódź, Zawadzka 7. Tel. 13-44. 
I Filja Administracji: 
II Filja Administracji: Łódż. Nowomiejska 15. Telefon 34-97. 


Łódź, ulica Piotrkowska Nr. 35. 


Program aprowizacyjny rządu. 


Wywóz zboża bez ograniczeń 
tylko do listopada. 


Budowa piekarń i rzeżni przy samorządach, 


Warsz. spraw. parl. „Wiad. Codz.“ 
telef.: 

Na najbliższem  poniedziałkowem 
posiedzeniu komitetu ekonomicznego 
ministrów, p. minister Młodzianowski 
przedstawi kilkanaście wniosków, które 
zmierzają do całkowitego uregulowania 
spraw aprowizacyjnych w roku bieżą- 


| 


cym i do określenia zasad na 
szłość. 

Do najważniejszych spraw, poru 
szonych w tych wnioskach, należy kwe- 
stja unormowania eksportu. Wywóz 
zboża do końca października b. roku 
ma nie podlegać żadnym ograniczeniom 
bezpośrednim, czy pośrednim. 


przy” 


Od Wydawnictwa. 


W związku z rozpoczynającym się rokiem szkolnym ukaże się 


w niedzielę dnia 29 sierpnia r. b. 


Numer Szkolny 
„WIAD. CODZ.* 
który poświęcony będzie sprawom szkolnictwa. 


Numer Szkolny 
„WIAD. CODZ.“ : 
redagowany będzie przez wybitne siły pedagogiczne 


Numer Szkolny 
„WIAD. CODZ.“ 


zawierać będzie fachowe artykuły, 


sprawy szkolne. 


wszechstronnie omawiające 


Numer Szkolny 
„WIAD. CODZ.“ 


stanowić będzie cenny materjał informacyjny dla szerszego ogółu. 


Numer Szkolny 
„WIAD, CODZ.“ 
będzie przeglądem ilustracyjno—opisowym stanu naszego szkolnictwa 
Ze względu na znacznie powiększony nakład 


Numeru Szkolnego 
„WIAD. CODZ.“ 

i rozesłanie tegoż wszystkim szkołom i instytucjom pokrewnym jest W 

numer ten doskonałą okazją do umieszczenia wszelkich ogłoszeń $ 

zakładów szkolnych oraz instytucyj, sklepów, składów i przedsię- € 

biorstw związanych pośrednio lub bezpośrednio ze szkolnictwem. i 
ń Wszystkich, pragnących umieścić swe inseraty prosimy o nie- 

zwłoczne nadesłanie nam swych złeceń wraz z materjałem infor- 


macyjnym. 


Wszelkie zapytania w sprawie 


Numeru Szkolnego 
„WIAD. CODZ.“ 


prosimy skierować do centralnej naszej administracji przy ulicy 


Zawadzkiej 7, tel. 13—44. 


Od listopada stosunek rządu do 
eksportu zbożowego będzie uzależniony 
od zapasów zboża na rynku wewnę* 
trznym. 

Jako podstawę do obliczeń spo” 
życia wewnętrznego, przyjęto we wnio- 
skach, 42 klg. pszenicy i 160 klg. żyta 
na głowę ludności. 

Wśród dalszych wniosków apro* 
wizacyjnych znajduje się projekt, by 
rząd drogą dekretu zmusił samorządy 
do budowy tergowisk, rzeźni, chłodni i 
piekarń mechanicznych. 

Odpowiednie fundusze będą mus 
siały być wstawione do budżetów ko* 
munalnych. Jednocześnie rząd na tego 
rodzaju przedsięwzięcia udzielałby od= 
powiednich funduszów. 


Górnicy angielscy znużeni 
i zgnębieni strajkiem. 


Lóndyn, 14.8. Dzisiaj zbiera się ge 
neralna rada Trade ~ Unionów na któw 
rej ma być rozważana sprawa strajka, 

Niczwykłą sensację w kołach pow 
litycznych wywołał wywiad: nieprzejed= 
nanego dotąd Cooka, ogłoszony dzisiaj 
w prasie i roztelegrafowany niezwłocze 
nie przez agencję „Reutera“. 

Wywiad ten w beznadziejnych -sło- 
wach rysuje nastroje panające wśród 
strajkających i wyraża nadzieję, że spo 
łcezeństwo angielskie poprze żądania 
górników w nadchodzących rokowa- 
niach między kapitałem i pracą. 

Dzienniki barżuazyjne zamieszcza 
ją to oświadczenie Cooka pod nagłów- 
kiem „Cook woła S.O.S.*. 


(S.O.S. jest to skrót radjotelegra= 
fiezny statków znaejdających się w nic- 
bezpieczeństwie i wzywających  natych- 
miastowej pomocy). 


Sytuacja strajkowa 
w Anglji. 


LONDYN, 14.8. (PAT). We wszy 
stkich kopainiach położonych w zacho- 
dniej części okręgu Midland, podjęto 
pracę. W większości szybów praca 
wre już w całej pełni na podstawie 
8-miogodzinnego dnia roboczego. Ogó- 
łem około. 70 proc. . górników podjęło 
pracę mimo zachęty do dalszego straj= 
ku ze strony Cooka, który odwiedzał 
wzmiankowany okręg. Prawdopodobnie 
wszyscy górnicy powrócą do pracy w 
przyszłym tygodniu. Wzmaga się nie" 
ustannie ilość górników, powracających 
na dawnych warunkach do pracy w 
najważniejszej kopalni w północnej 
Walji. 
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Grand-Kino 
Dziś poźegnalny występ 
B. Bronowskiego, 
Fel ńskiej, Jastrzembsk ej i Rossini 

sierpnia goś- 


16 cinne występy 


osyjskiego Teatru 


artystycznego 


„Zielona Papuga“ 


pod dyrekcją GORJANOWA ze znaną 
artystką KIELCZEWSKĄ. 


Od ponie- 
działku 


Projekt zmiany statutu 
Banku Polskiego. 


WARSZAWA, 14. 8. W sobotę 
dnia 24-go b. m. odbyła się w Banku 
Polskim konferencja prasowa, na której 
prezes Banku Stacisław Karpiński za- 
poznał zebranych z projektem zmiany 
statutu Banku Polskiego. Rada Banku 
Polskiego na posiedzeniu w dniu 12-go 
b. m. ustaliła w ostatecznej redakcji 
projekt zminny statutu Banku, jaki ma 
być przedstawiony do zatwierdzenia 
walnemu zebraniu akcjonarjuszów, zwo 
łanemu na 30-go sierpnia w pierwszym 
terminie i na 81-go sierpnia w drugim 
terminie. 


Komisja ekspertów polsk.- 
niem. trybunału rozjemcze- 


go w Warszawie. 


WARSZAWA, 14.8. (PAT). W 
dniu dzisiejszym przybyła do Warszawy 
komisja ekspertów neutralnych miesza- 
nego trybunału rozjemczego polsko- 
niemieckiego w Paryżu, powołana do 
ustalenia za lata ubiegłe ceny ziemi w 
zachodnich województwach Polski w 
związku ze skargą rządu niemieckiego 
o rzekomo niesłuszny szacunek zlikwi- 
dowanych majątków niemieckich. 

Eksperci po zapoznaniu się ze 
stanem rolnym i zasadami akcji likwi- 
dacyjnej w Poznaniu i Pomorzu korzy" 
stali ze sposobności pobytu w Polsce, 
by odwiedzić stolicę. 


Delegaci Gdańska .przyby= 

wają do Warszawy na kon- 

ferencję w sprawach cel- 
nych. 


GDAŃSK, 14. 8. (PAT). Pisma tu 
tejsze donoszą, że w poniedziałek 16 
b. m. wyjeżdża do Warszawy delegacja 
gdańska do rokowań w sprawie ustale- 
nia udziału Gdańska w polskich docko- 
dach celnych. W skład delegacji wcho 
dzą: wiceprezydent senatu gdańskiego, 
Gehl, senator finansów Volkman i sena 
tor Neumann. 


Obrady Piasta w War- 


szawie. 
Rewizja programu stronnictwa. 


Warsz. Spr. parl. Wiad. Codz, tel: 

Dnia 27 b. m. obradować będzie 
w Warszawie zarząd główny stronniet- 
wa P.S.L. Piast, nad rewizją programa 
stronnictwa. 


Sarbu, lakiery 
i przybory malarskie 
Ace Muep:fe 


Łódź, Frzejazd L, 
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Coolidge nie odpowie na 


Minister Młodzianowski o reorganizacji 


ministerstwa spraw wewnętrznych. 


Warsz spraw. parl. „Wiad Códz” telef: 
W ministerstwie spraw wewnętrz- 
nych odbyła się dziś konferencja, pra” 
sowa, na której p. minister Młodzianow 
ski zapoznał zebranych przedstawicieli 
prasy z zasadami i celami przeprowa” 
dzenej raorganizacji m-stwa spraw wew 
nętrznych, przedstawiając historję reor- 
ganizacji tego m-stwa. 
Pan minister między innymi za- 
znaczył, że reorganizacja m-stwa spraw 
wewn. szła ku wyraźnemu rozgrani- 


czeniu poszczególnych działów pracy i 
ku jaśniejszemu określaniu kompetencji, 
z drugiej strony było wyraźnie dążenie 
do wzmocnienia władzy kierowniczej. 

Prowadzona była również analiza 
zadań m. s. wewn. któremi są zorga- 
nizowanie i utrzymanie sprawności wiel: 
kiego aparatu administracyjnego i poli- 
cyjnego. Następnie szła polityka we- 
wnętrzna, czyli ustosunkowanie się rzą” 
du do przejawów życia politycznego i 
społecznego. 


GŁÓWNIEJSZE WYGRANE LOTERJI PAŃSTWOWEJ 


3-gi dzień. 
| 2701 3000 3433 4159 4321 


Po 5.000 zł. na n-ry: 48845. 4728 5492 


Po 2.000 zł. na n-ry: 16148, 5784 5809 6647 7172 7210 7448 7704 
Po 1.000 zł. na n-ry: 16262 19509 | 7980 9516 9866 9950 10582 10720 11041 
58220. 12609 12872 13227 18287 18290 14721 
Po 600 zł. na n-ry: 768 5464 | 14890 15506 15817 16899 16517 16798 
7345 9219 15941 18594 21879 36921 | 16940 17148 17474 17788 18562 18745 
37728 40054 44954 48378 61999 62181. | 18897 20288 ZĘ 28751 28820 28987. 
0 24175 24411 24775 25078 26084 26110 
20800 SERA ZŁOTO GSA a002 „6427 | 26262 26652 27028 27909 27987 28922 
57467 37666 40438 42653 54376 56485 | 29148 81558 31877 58054 33154 85081 
57540 60402 60761 62996. 36999 37992 58561 39891 40342 41791 
Po 400 zł. na n-ry: 59 8509 12653 | 41970 43542 48759 48987 45465 46149 
15811 19996 20559 20879 22189 22188 | 47968 48921 48114 48368 50402 51890 
22708 25866 26039 26359 29600 34873 | 52090 52255 52705 52758 528256 52880 
85861 35591 86471 45182 45408 47922 | 58864 58397 55536 55597 56075 567755 
48465 50608 50648 62515 52410 655052 | 57858 58007 58072 58545 58626 59002 
58874 60452 65877. 59240 59394 59649 60146 60773 60840 
Po 300 zł. na n-ry: 92 182 566 | 61081 61826 61881 62411 62849 62884 

699 783 1196 1500 1596 2226 2418 | 68720 68884 64328 64594 64816. 


BEECH 
(wraz z wykazem. stawer) obejrzeć 


Urzędowe tabele wygranych — można bezpłatnie w największej kolekturze Łodzi — 


Piotrkowska 22, tel. 41-74 || Tamże wypłata 
S. JATKA, Piotrkowska 66, tel. 33-78 || wszelk. wygranych 


Co słychać w Rosji? 
Budżet Rosji. | 


Rosyjski komisarjat skarba zakoń 
czył prace przygotowawcze w dzitdzi- | 
nic badżetu, Wydatki, w samic 4.586 
milj. rabli przewyższają o 17 proc. 
przypuszczalne dochody państwowe w 
roku bieżącym. Sownarkom polecił spe 
cjalnej komisji wypracować plan nie- 
zbędnych oszczędności w poszezegól- 
nych komisarjatach. 


Sensacyjna przedśmiertna 
mowa Dzierżyńskiego. 


MOSKWA, 14. 8. Krąży tu w od- 
pisach mowa jaką wygłosił Dzierżyński 
w dniu swojej śmierci. Mowa ta zgo- 
dna jest z tekstem oficjalnym podanym 
w „Prawdzie“, z tekstu oficjalnego wy- 
rzucony jednak został dłuższy ustęp za 
czynający się od słów: „Wy panowie 
Trocki, Piatakow, Miedwiediejew, Sokol- 
nikow i Zinowjew jesteście faktyczny= 
mi sprawcami upadku naszego prze- 
mysłu i załamania się jedności partyj- 
nej. Załuję bardzo, że zbyt późno do- 
wiedziałem się o waszem tajnem zebra- 
niu w lesie. Wówczas nie spóźniłbym 
sie wysyłając kilka pułków G. P. U., 
któreby przy pomocy kulomiotów zni- 
szczyły was i waszych zwolenników“. 
W tym momencie jak notuje stenogram 
Trocki roześmiał się krzyknąwszy: ho- 
ho, a Piatakow wołał ironicznie: „Dzier- 
żyński wolniej na zakrętach”. 


Rozszerzbnie Nepu. 


Sensację wywołała mowa, wygło* 
szona przez komisarza Czabara na po 
siedzenia akraińskiej rady ekonomicz 
nej w Charkowie. Czabar wypowiedział 
się kategorycznie przeciw państwowemu 
monopolowi w dziedzinie handla z za- 
granicą, jako nieodpowiadającemu obee 
nej sytaacji ekonomicznej: „Poźżądana 
jest rewizja gospodarczych postalatów 
na najqliższym zjeździe partyjnym". 


Sytuacja ogólna. 


MOSKWA, 14.8. (A.W.). 
kiem prawobrzeżnej Ukrainy, ruch po 
wstańczy we wszystkich miejscowo 
ściach Z. S. S. R. znacznie osłabł, lub 
został stłumiony. Również wrzenie w 
armji czerwonej, poza wypadkami w 
Tule i Jekaterynosławiu, nie miały 
szczególnie ostrego przebiegu i zostało 
stłumione. 


Żona Dzierżyńskiego chora 
na rostrój nerwowy wyjeż- 


dża do Francji, 


MOSKWA, 14.8. Zona zmarłego 
kata, Zofja Dzierżyńska, z powodu sil- 
nego rozstroju nerwów udaje się do 
Francji, gdzie zamierza przebyć pół 
roku i poddać się kuracji. 


Ukraina chce się oderwać 


WILNO, 14.8 (tel. wł). Z Moskwy 
donoszą: Sfery polityczne moskiewskie 


Z wyjąt 


Proces przeciw 9 polakom 
w Żytomierzu. 


liczą się z silnym ruchem. separatysty- 
MOSKWA, 148. W sądzie so- | cznym, który powstaje na (Ukrainie. 
wieckim w Żytomierzu rozpoczął się | Ukraiński komitet sowiecki składający 


proces 9 osób, oskarżonych o szpiego* 
stwo na rzecz Polski i Rumunji, Wszy: 
scy oskarżeni są obywatelami sowiec= 
kimi narodowości polskiej, jeden z 
oskarżonych, nazwiskiem Kuściński, był 
urzędnikiem wojskowym i pracował w 
jednym ze sztabów sowieckich w Kijo- 
Wszystkim oskarżonym grozi ka: 
ta smierci. 


się przeważnie z urzędników moskiew"= 
skich utracił wszelkie wpływy. Krążą 
podłoski, że powstała na Ukrainie silna 
organizacja, która wyzyskując rozłam 
w partji komunistycznej przeprowadzić 
chce oderwanie Ukrainy. od Związku 
Socjalistycznych Republik Rad. Rząd 
sowiecki wytęża wszystkie siły, ażeby 
zdusić ten ruch, separatystyczny. 


yle, 


ponen 


———— 


- 
Z E S n 


list Clemanceau, 


Londyn, 14.8 Z Waszyngtona do= 
noszą, iż prezydent St nów Zjednoczo= 
nych, Coolidge, postanowił nic odpowie 
dzięć na list Ciemenecau, wychodząe z 
założenia, iż w tym wypadka Clemen- 
ccaa jest osobą prywatną, zaś podobne 
sprawy winny być załatwiane w drodze 
dyplomatycznej. 


Wywiad ze „Starym Ty- 
grysem. 


PARYŻ, 14.8. (PAT) W wywia= 
dzie z przedstawicielem „Intransigeant" 
Clemenceau oświadczył, że nie otrzy” 
mał jeszcze deklaracji senatnra Boraha, 
na którą zresztą nie odpowie i dodeł, 
że losy Francji stawia ponad wszystko 
oraz że rzeczy należy pozostawić ich 
naturalnemu biegowi. Na zapytane, 
czy zaleca zwołanie międzynarodowej 
konferencji dla uregulowania długów 
Clemenceau odpowiedział, że nie wy- 
stąpi w tej sprawie z inicjatywą, gdyż 
ona należy do innych. 

Clemenceau zaprzeczył pogłoskom, 
jakoby zamierzał kandydować: do se- 
natu. 


Układ francusko-rumuński. 


BUKARESZT, 14.8. (PAT). Ofi- 
cjalne oświadczenie, dotyczące tekstu 
układu francusko-rumuńskiego, złożone 
wobec przedstawicieli prasy, zaznacza, 
że układ zawarty został na 10 lat, po- 
czem znowu może być odnowiony. U- 
kład zawiera zobowiązanie wzajemnego 
udzielania sobie pomocy w wypadku 
napaści oraz gwarantuje obecny stan 
terytorjalny obu krajów. Konwencja 
dodatkowa przewiduje postępowanie 
rozjemcze w wypadku różnicy zdań po 
między państwami, które układ poapi- 
sały oraz odwołanie się do prezydenta 
Związku Szwajcarskiego, jako ostatniej 
instancji. Uklad jest najzupełniej zgod: 
ny ze statutem Ligi Narodów i zasadami 
Locarna. 


Znowu walki na pograniczu 
serbsko-bułgarskim. 


BIAŁOGRÓD, 14.8. (Tel. wł). Ko- 
munikat oficjalny podaje, że wczoraj 
w nocy bandy komitadżów dokonały 
znowu ataku na terytorjum jugosłowiań 
skiem pod Strumnicą, Walka. między 
komitadżami i żandarmerją pograniczną 
trwała blizko godzinę. Jeden z żandar” 
mów  jugosłowiańskich został ciężko 
ranny. Komitadżowie zbiegli na teryto- 
rjum bułgarskie. 


Rzad węgierski o Katastro- 
fie w prochowni. 


BUDAPESZT, 14.8 Ogłoszony 
dziś popołudniu oficjalny komunikat 
o katastrofie w prochowni na wyspie 
Csepel, donosi, że bezpośrednią przy- 
czyną wybuchu był ogień, którego 
powstania nie można narazie wytłu- 
maczyć. 

Szkody materjalne są o wiele 
mniejsze niż przypuszczano. 


Dymisja gen. Gajdy. 
PRAGA, 148 (PAT) Rozporzą- 
dzeniem ministra obrony krajowej 
gen. Gajdaj został przeniesiony w stan 
spoczynku. 
Jako zastępcę jego w sztabie 
eneralnym wymieniają dowódcę 14 
ywizji, gen. Wojciechowskiego. 


Komuniści w Chinach 
karani śmiercią. 


LONDYN, 14.8. (PAT) „Dailły 
Mail* donosi z Pekinu, że rozlepiono 
tam odezwę ostrzegającą komunistów 
zamieszkałych w Chinach, że uprawianie 
na terenie Chin propagandy kómuni- 
stycznej karane będzie śmiercią. 
MEZTZYPKCZZ 


Jedwabna Manufaktura 


Bimo DOBRZYŃSKI S-cy 
Łódź, Piotrkowska 10. 


- 
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Argumenty rzeczowe Gzy wzgl 


Od kilka dni prasa zbliżona 
do rządu w ostry sposób atakaje 
ministra skarbu, p. Klarnera. 

Powodem do tych ataków jest 
wniosek p. Klarnera, przedłożony 
radzie ministrów, a dotyczący kon- 
troli wydatków czynionych * przez 
poszczególne ministerja. P. Klarner 
wychodzi bowiem z założenia, że 
przy systemie budżetów miesięcz- 
nych, jest ta kontrola niezbędna, 
szczególnie przy wydatkach, gdzie 
idzie o poważniejsze sumy. 

Aatorem omawianego projek- 
tu jest właściwie b. minister skar- 
ba p. Zdziechowski, który nie zdo- 
łał jednak wniosku tego zrealizo- 
wać. 

Można się oczywiście różnie 
zapatrywać na ten wniosek. 

Koniecznym jednak waran- 
kiem przy rozpatrywania kwestji 
natury ekonomiczno-skarbowych, 
jest ścisła rzeczowość i wyelimi- 
nowanie sz dyskusji wszelkich wzglę= 
dów partyjno-koteryjnych. 

Niestety musimy stwierdzić, że 
zarówno prasa zbliżona do rząda, 
jak i pisma prawicowe rozpatrają 
tę sprawę przedewszystkiem pod 
takim właśnie kątem widzenia. 

] tak dla prasy prawicowej 
wystarcza sam lakt, że wniosek 
p. Klarnera spotkał się ze sprze- 
ciwem sier wojskowych z mar- 
szałkiem Piłsadskim na czele, aby 
korzystając z okazji zaatakować 
znienawidzoną „piłsadczyznę*. 

Zaś prasa, reprezentująca 
obóz marszałka Piłsudskiego podr 
nosi laram, twierdząc, iż minister 
Klarner, będąc obcym dachowi 
przewrotu majowego, pragnie przez 
wydelegowanie w myśl omawiane- 
go projektu, swych arzędników do 
poszczególnych ministerjów uza- 
leżnić od siebie, a pośrednio od 
Chjeny wszystkich ministrów wraz 
z podległerni im dziedzinami pracy. 

Nikt nie może nas posądzić 
o Ssympatje prawicowe, musimy 
jednak stwierdzić, że w zasadzie 
jest żądanie p. Klarnera aspra- 
wiedliwione. 

Podstawą bowiem prac sana- 
cyjnych winna być bezwzględna 
oszczędność, bez której nie da się 
pomyśleć ani azdrowienie naszego 
życia gospodarczego, ani też osta- 
teczne astabilizowanie walaty. 

Prawdą jest, iż obecny rząd 
cieszy się zaufaniem znacznego 
odłamu społeczeństwa. 

Okoliczności tej należy w 
znacznej mierze przypisać ustabi- 
lizowynie się walaty,, nie wolno 
jednak zapominać, że sytuacja 
obecna może alee zmianie z chwi- 
lą, gdy się okaże, że nie potrafi- 
my przeprowadzić najdalej idących 
oszczędności we wszystkich dzie- 
dzinach życia państwowego, a prze- 
dewszystkiem w dziedzińie wydat- 
ków nieprodaktywnych. 

Do takich właśnie wydat- 
ków zaliczyć masimy nadmierne 
pozycje w budżecie wojskowym, 

A w dziedzinie tej dałoby się 
bardzo dużo żaoszczędzić. 

Omawialiśmy jaż na łamach 
naszego pisma Sprawę skrócenia 
iczasa słażby wojskowej, za którą 
wypowiedział się cały szereg 
znawców nietylko finansowych, ale 


i wojskowych. Mimo to z żalem 
musimy stwierdzić, iż oszczędno- 
ści w budżecie wojskowym nie tyl- 
ko nie zostały dotychczas prze- 
prowadzone, ale istnieją dane do 
przypuszczeń, że wydatki na cele 
wojskowe znacznie się ostatnio 
wzmogły. 

Nie mamy zamiara kraszyć 
kopji w obronie p. Klarnera, uwa- 
Żamy jednak, że łączenie sprawy 
przekonań p. Klarnera z kwestją 


__ WIADOMOŚCI CODZIENNE 


słasznego, naszem zdaniem wnio- 
Ska, sprawia wrażenie bardzo nie- 
poważne. 

Pozatem jest rzeczą ciekawą, 
czemu to p. Stpiczyński i jego to» 
warzysze nie protestowali prze- 
ciwko p. Klarnerowi wtedy, gdy 
nominacja jego na stanowisko mi- 
nistra skarbu stała się aktaalną? 
Czy dopiero teraz dowiedzieli się 
oni o „chjeńskich*  sympatjach 
p. Klernera? ; 
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gdy partyjne? 


Zresztą, jeśli rzeczywiście 
istnieje niebezpieczeństwo, iż przez 
nadanie tak rozległych praw obec 
nema ministrowi skarbu, rząd pod» 
padnie pod kuratelę patronających 
ma stronnictw prawicy, to nale- 
żałoby na miejsce p. Klarnera 
powołać innego ministra, lecz 
pocóż „wylewać kąpiel wraz 
z dzieckiem?" 


E. NEUGOLDBERG. 


UNSZLICHT ` 


ZINOWJEW 


. CZICZERIN 


Kim są prowodyrzy zwalczających się 
grup w łonie bolszewizmu? 


Scysje obecne pomiędzy leadera- 
mi bolszewickimi w Rosji są jeno dal- 
szym ciągiem walki rozpętanej wraz ze 
śmiercią Lenina. Pierwszym przeja: 
wem wyraźnego rozłamu w partji 
był t. zw. incydent Trockiego, dymisjo- 
nowanego nagle i zesłanegó na połud= 
nie w charakterze nieomal więźnia Cze- 
ki. Głównymi antagonistami jego byli 
wówczas: Zinowjew, Stalin i Bucha- 
rin. Obecnie role się zmieniły. Los 
Trockiego przypadł Zinowjewowi, a 
Trocki, Stalin i Bucharin objęli role sę 
dziów i prześladowców. Poza o~ 
skarżeniem Zinowjewa o brak subordy* 
nacji względem Centralnego Komitetu 
kryje się misterna sieć intrygi, znaj- 
dującej źródło w walce prowódyrów 
o władzę. 

Zinowjew rozpoczął swoją kerjerę 
rewolucyjną w 1907.r. i kontunuował ją 
w charakterze zausznika Lenina aż do 
jego śmierci. Nie zajmując za życia 
Lenina żadnego wybitnego stano- 
wiska, obracał się on jednak zawsze w 
głównem środowisku spraw. Po śmier- 
ci szefa rządu zmuszony był walczyć o 
utrzymanie pozycji. Towarzysze nie u: 
ważali go za dość sprytnego do objęcia 
urzędu komisarza ludowego, bali się 
go jednak, jako wtajemniczonego zbyt 
bliskofwe wszelkie arkana spraw. i dlate" 
go tolerowali go w radzie partvjnej, w 
której zajął on miejsce skrajne, pote- 
piając poświęcenie idei komunistycz» 
nych względem oportunizmu i chwilo- 
wej wygody. ldeologję Zinowjewa, o- 
pierającego swoje dowodzenia na cyto 
wanych przez niego stałe pismach Le- 
nina, streścić można w jednem słowie: 
Rewolucja Wszechświatowa. Ku 
temu celowi wytężyć winien, zdaniem 
jego wszystkie swoje siły związek so- 
wiecki, zaś Rosja, jako kraj w jego 
interpretacji teorji Lenina, nie ist- 
nieje; musi być ona użyta jedynie jako 


podstawa powszechnej rewolucji. 
Przeciwnicy jego, ze Stalinem 
ı Bucharinem na czele, przyznają 
wprawdzie, że  rewolucjonizowanie 
świata jest ostatecznym celem sy- 
stemu sowieckiego, usiłują jednak 
utorować drogę do ostatecznego zwy- 
cięstwa swojej idei przez ugruntowa- 
nie przedewszystkiem własnego ich 
enj na zdrowej — w ich pojęciu— 
podstawie ekonomicznej. řzeczy- 
wistości jednak w ciągu pięciu lat, 
jakie upłynęły od wprowadzenia do 
osji nowej polityki ekonomicznej 
i wraz z nią od powrotu do prywat- 
nej inicjatywy, przeniknęło do syste- 
mu bolszewickiego wiele żywiołów 
antysowieckich, a przedewszystkiem 
nastąpiło bliskie zetknięcie się han- 
dłowe związku sowieckiego z resztą 
świata, prowadząc bolszewików z ko- 
nieczności na drogę kompromisów. 
Na tym właśnie punkcie zarysowały 
się i pogłębiły zasadnicze różnice 
pomiędzy trzema odłamami, na jakie 
rozpadła się partja. Rząd obecny 
reprezentuje t. zw. grupę umiarko- 
waną; Zinowjew i adherenci jego 
grupę skrajną, zaś nowi leaderzy so- 
wieccy są przedstawicielami nacjo- 
nalistyczno-patrjotycznych ideałów 
w bolszewizmie. Na razie walczą je- 
dynie dwie pierwsze grupy, zaś ostat- 
nia czeka odpowiedniego momentu 
na ujęcie władzy w ręce. Z pośród 
przedstawicieli obecnej partji rządzą- 
cej najbardziej zbliżonym do niej 
ideowo jest Stalin, szczery fanatyk, 
który nie wahał się oświadczyć, 
wprost opozycji, że podczas gdy ma: 
rzy ona o rewolucjonizowaniu świa- 
ta Rosja cierpi i cierpieć będzie 
coraz więcej. „I ja także—oświad- 
czył—pragnę rewolucji, chciałbym 
jednak zaoszczędzić moźliwie Rosji 
cierpień w okresie przygotowywania 


——— 


się do niej*. Co się tyczy Bucharina, 
to jedynie osobista jego animozja 
względem Zinowjewa mogła go skło- 
nić do wyraźnego oświadczenia się 
za umiarkowanymi przeciwko ekster- 
nistom. Nie ulega też wątpliwości, że 
z chwilą wyraźnego wystąpienia se- 
cesji, rząd Sowietów będzie zmuszo= 
ny do szukania nowych sojuszników 
pomiędzy przedstawicielami bolsze- 
wickiego nacjonalizmu, co wprowa- 
dzić może do systemu rządów so- 
wieckich zmiany radykalne zarówno 
w dziedzinie spraw krajowych, jak 
stosunków zagranicznych. 


Rozdanie ziemi małorolnym. 


Moskwa 15.8 Mimo krytyki poli” 
tyki rządu SSSR., przez odnośne czyn- 
niki w „Prlitbiarze", która jest zbytnio 
filochłopską, rząd związkowy S.S.S. R. 
wydał ostatnio zarządzenia, na zasadzie 
którego znaczne obszary grantów pań- 
stwówych rozdane być mają bezrolnym 
lab biednym, małorolnym chłopom. 


Grand=-Kino 
Dziś pożegnalny wystep 


B. Bronowskiego, 
Felińskiej, JastrzembsKiej i Rossini 


Od ponie- 1 
działku 


sierpnia goś- 
cinne występy 


Rosyjskiego Teatru 
artystycznego 


„Zielona Papuga" 


pod dyrekcją GORJANOWA ze znaną 
artystką KIELCZEWSKĄ. 
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Grand-Kino 
Dziś pożegnalny występ 
B. Bronowskiego, 
Felińskiej, Jastrzembskiej i Rossini 

16 sierpnia goś- 
cinne występy 


Rosyjskiego Teatru 


artystycznego 


„Zielona Papuga" 


pod dyrekcją GORJANOWA ze znaną 
artystką KIELCZEWSKĄ. 


Od ponie- 
działku 


WIADOMOŚCI CNDZIENNE  — ç 


Praktyczne „gwiazdy“ 


Jedno z pism kincmatografiez 
nych obliczyło, jakie podatki od zarob 
ków płacą umerykańskie sławy ekrana. 
Na pierwszem miejsca znalazł się Doa 
glas Fairbanks z 182.190 dol. podatku, 
za nim Glorja Swanson, Harold Lloyd, 
Pola Negri i maty Jackie Coogan, któ 
rzy płacą przeszło 100 tysięcy dolarów. 
Na ostatniem miejsca notają... Charlie 
Chaplina, który płaci zaledwie 545 do 
larów podatka, Jest to coprawda poda 
tek tylko od pensji, gdyż podatek od 
wytwórni, której jest kierownikiem, wy 


nosi 1.994 dolary. Sądząc więc z z na 
kłodanych podatków, zarobki amerykań 
skich gwiazd flmowych są olbrzymie. 
Niedyskretne pismo zainteresowało się 
również pytaniem, co robią z pieniędz 
mi królowe i królowie srebrnego ckra 
na. Otóż, przedewszystkiem, jak twier 
dzi „Mon Cine“, bajką jest jakoby ar 
téci kinematogreficzni byli szezęgól 
nie rozrzatni. Przeciwnie, wedłag spo 
strzeżeń korespondenta z Hollywod, 
wszyscy sa bardzo oszczędni, a nawet 
niekiedy skąpi, zdając sobie sprawę z 


Z ŻYCIA ŻYDOWSKIEGO. 


Godard do młodzieży 
żydowskiej. 


Francuski polityk o żydostwie 
i pacyfikacji świata. 


Jak już donosiliśmy kongres żyd. 
młodzieży w Paryżu zakończony został 
propagandowym  bankietem. B. fran- 
cuski minister Godard wygłesił na nim 
przemówienie, którego treść poniżej 
podajemy: 

„Stwierdzam z wielką radością, iż 
spotkał mnie ten zaszczyt zjawienia się 
tutaj, aby Was, młodzieży żydowska 
przywitać! 

Jako przyjaciel, jestem wzruszony 
Waszą przeszłością i teraźniejszością, 
która niestety dotychczas brzemienną 
jest w cierpienia i prześladowania! Je- 
stem pełen dobrych myśli, co do Wa- 
szej przyszłości, której tyle pracy po- 
Święcacie. i 

Nie jestem Zydem, i nie'jestem 
już młodym. Posiadacie świeżość i mło" 
dość, dlatego też chętnie cytuję Zabo- 
tyńskiego: „Bądźcie młodzi — bądźcie 
odważni*. 

Jestem przedstawicielem francu- 
sko-palestyńskiego towarzystwa pracy. 
Jesteśmy zdecydowani przerwać letarg 
francuskich Zydów“. 

Dalej wskazał Godard na przyja” 
zne. stosunki między dniwersytetem w 
Jerozoliwie i Paryżu oraz*na wymianę 
profesorów pomiędzy wspomnianemi 
uczelniami. Nadmienił również iż w 
okolicach Paryża powstanie w przysz- 

“tości instytut rolniczy dla żydow. chalu- 
ców. 

Czuję się szczególnie szczęśliwy, 
że młodzież żydowska część programu 

"na ostatnim swym kongresie, poświęciła 
'ogólnemu pokojowi. Jesteście w wa: 
szej pracy i energji apostołami wszech- 
światowego pokoju igjest Waszym świę: 
tym obowiązkiem nadal takimi po- 
"zostać. 
Kończąc życzę Wam wiele powo" 
dzenia w Waszej zmudnej i wzniosłej 
*« pracy!“ 


Stors przeniesiony 
na Cypr. 


BERLIN, 14.8. „Deutsche Allge- 
meine Zeitung* donosi z Londynu: Na 


miejsce ustępującego gubernatora wy- | 


spy Cypr, Sir Malcom Stevenson, został 
desygnowany sir Ronald Stors, dotych- 
czasowy komisarz obwodu Jerozolimy 
oraz południowej Palestyny, jako guber- 
nator i dowódca wojsk na wyspie 
Cypr. 


(Ronald Stors, podczas swego 
urzędowania sprzeciwiał się wielokrot= 
nie postulatoam społeczeństwa żydow- 
skiego. Ze swoich pogłądów nigdy nie 
robił tajemnicy, był on przeciwnikiem 
stworzenia żydowskiej siedziby narodo- 
wej. W roku 1921 podczas ekscesów 
antyżydowskich, szedł arabom na rękę, 
. sprzeciwiając się powstaniu żydowskiej 
samoobrony. Ostatnio zaś zlekceważył 
dełegację żyd. społeczęństwa Jerozo- 
limy. 

Stors jest katolickim Szkotem i 
w swoim czasie stworzył w Angli at- 
mosferę niezadowolenia, gdy miast udać 
się na posiedzenie rady Ligi Narodów, 
zatrzymał się w Rzymie na audjencji u 
papieża. Red.) 


Następny kongres espe- 
rantystów w Jerozolimie 


W Edynbarga zakończony został 
18-ty międzynarodowy kongres cspe- 
rantystów. 

Na ostatniem posiedzenia zapro- 
ponował żydowski aczony Dr. Ohisch- 
wanger, aby następny t. zn. -19 ty kon- 
gres odbył się w Jerozolimie. 

Propozycja ta wywołała wśród 
członków kongresu wielki entuzjazm. 

Pomiędzy aczestnikami kongresa 
rozpowszechniono broszurę o „Keren 
Najessod* w jęz, esperanekim, pod tyt. 
„Nowaj Homej* i „Nowaj Bojoj*. 

Cickawa była cnanejacja sekreta- 
rza kongresu p. Wardena (Edynburg), 
iż przygotowuje się również tłamaezc- 
nie całej biblji w espcraneic. 


Alenby następca 


Plumera? 


LONDYN, 14.8. Dziennik „Cajt“ 
donosi z Jerozolimy: Lord Płumer wy- 
jechał do Anglji, i na stanowisko swo- 
je już nie powróci. 

Miejsce jego jako generalnego 
komisarza Palestyny araz głównodowo= 
dzącego wojsk Palest. i Transjordanii 
ma zająć podobno Lord Allenby. , 


Odsłonięcie pomnika 
Heinego w Hamburgu. 


Hamburg 14 sierpnia. Wczoraj 
został odsłonięty pomnik Heinego, 
dzieła prof. Lederera w obecności ar 
tystów, przedstawicieli władz oraz 
społeczeństwa. 

Pomnik został powierzony opie 
ce senatowi w Hamburgu. p 

: Jest to pierwszy pomnik 
go w Niemczech. 


eine 


Żydowski fundusz na- 
rodowy. 


55.000 funtów szterlingów przekazano 
z Ameryki na kupno ziemi w Pale- 
stynie. 

Z Jerozolimy donoszą nam, że 
oddział nowojorskiego „Keren Kaje- 
meth* przesłał w lipca i w pierwszych 
dniach sierpnia dwa przekazy, a mia- 


nowice na 40.000 funtów ze zwyczaj- 
nych wpływów w kraja oraz 15.000 fi. 
które maior Liodhcim zebrał w: Pekinie 
nn zakap ziemi w Polestynie. 


PRZYWITANIE ZUZANNY LENGLEN W PORCIE NEW-YORSKIM. 


Nie wolno tępić złodziejstw. 


W ujawnienia głośnych afer w 
P. K. O. jak to stwierdziła Najwyższa 
Izba Kontroli Państwo, Żywy adział 
wzięli dwaj arzędnicy tej instytacji: p. 
Kiliński i Modzelowski. Jest faktem, że 
dzięki ich współdziałania z ezłonkami 
N. 1. K. P. udato się ajawnić szereg 
nadażyć, zręcznie akrytych w skompli- 
kowanej konstrukcji księgowości P.K.O. 
Po ujawnienia nadużyć, przeszedł ok 
res sanacji. Sanacji, rozumiałby obywa 
tel naiwny, t. j. asanięcia szkodników. 
Takby się tylko wydawało. Pierwszą 


ofiarą sonacji padł właśnie p. Kiliński. 
Obcenie, delegowany przez p. Klarnera 
sanator p. Michciński, pospieszył awol- 
nić się od drugiego uezestnika zbrodni 
zdemaskowania nadażyć, p. Modzelows 
kiego. Dał ma dymi:ję. Nareszcie w 
P. K. O. zapanaje błogi spokój. Nikt 
już, żaden urzędnik, chociażby w jego 
oczach rozkrodano nie tylko P. K. O., 
ale całe państwo, — nie ośmicli się, 
nie przyjdzie mu nawet do głowy zwró 
cić na to czyjejkolwiek uwagi. Teraz 
jaż każdy będzie wiedział, że tępić zło 
dzicjów nić wolno, nic należy. 
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WWW, Kit SORT WAPIÓLIT 1 AEO Ż CYK 


filmowe. 


krótkotrwałości karjery flmowej. Dla 
tego też wszyscy usiłują lokować swe 
kapitały w pewnych przedsiębiorstwach. 
Oto przykłady: Słynny reżyser Cecil 
de Mille jest jednym z głównych akcjo 
narjaszy pewnego przedsiębiorstwa nat 
towego. Ojciee Jackie Coogan'a zało 
żył wielki bank w Los Angelos, za pie 
niądze zarobione przez swego syna. 
Mary Pickford kapoje domy i wille, a 
Rath Rolland, aważena za najbogatszą 
artystkę kinową, pomnaża wciąż swój 
majątek (około o mil'onów dolarów) 
spekalacjami na terenach naftowych. 
Wreszcie Liljana i Dorota Gish „skła 
dają* pieniądze na własny teatr... Oczy 
wiście majątek Poli Negri, jest wielki, 
ale wielką jest też praktyczność dimy, 
Nie wszyscy jednak darabiają się pie 
niędzy w kinie. Oto Dawid Grcifith, 
genjalny reżyser, który wzbogacił kilka 
przedsiębiorstw swemi filmami, jest 
właścicielem 400 kwadratowych metrów 
ziemi we Włoszech, na której rośnie 
jedno drzewko, posiada prócz tego 10 
garnitarów abrań i... złoty 'zegarck. 
Oto wszystko. 

Nie wszyscy genjalni ladzie są jed 
nakowo genjalni... w interesach. 


Katastrofa pociągu 
pospiesznego. 


Berlin. 14.8. (Tel. wł.) Na sta” 
cji Lendgenbach w Bawarji przyszło do 
strasznej katastrofy kolejowej. 

Pędzący z Berlina w stronę Mo- 
nachjam pociąg pospieszny przy wjeź: 
dzie na stację, wpadł na świeżo napra 
wioną zwrotnicę i wykoleił się. 

Trzy przedostatnie wagony wysko 
czyły z szyn i przewróciły się, grze: 
biąeę pod sobą kilkadziesiąt osób. 

Wydobywanie ofiar katastrofy tr- 
wały dłaższy czas. Wagony aległy 
strzeskania, 

Pod grazami znaleziono 15 osób 
zabitych i 27 rannych, w tem 10 cięż= 
ko. ! 

Maszynista wykolejonego pociąga 
został aresztowany, s 


Nie będzie już 
katastrof kolejowych. 


MACZKI w sierpniu. 


Daia 18. b. m. na stacji kolejowej 
Maczki, wojew. krakowskie, komisja 
ministerjalna wspólnie z delegatami war 
szawskiej dyrekcji kolejowej badała do 
niosły wynalazek polskich techników, 
zapobiegający zderzeniom  pocią- 
gów, 

_.. Aparat, umieszczony na lokomo= 
tywie, zatrzym.je bez wiedzy maszyni- 
sty, pociąg na 150 metrów przed miej- 
scem, zagrożonem katastrofą. Wynalaz- 
cami tego przyrządu są pp. Feliks Zyg* 
munt i inż. Michał Holewiński. > 

Próba wypadła dodatnio. Dwie 
lokomotywy, puszczone naprzeciw- 
ko siebie na tym terenie, zatrzyma 
ły się na wskazanej przestrzeni. 
Aparat jest skonstruowany w ten spo” 
sób, ża niezależnie od niego w pocią- 
gu umieszczona jest instalacja elektry- 
czna, szynami zaś puszczony jest prąd, 
który w odpowiednim momencie dosta- 
je się do aparatu i zmusza go do dzia- 
łania. 


Anglia robi Polsce 


trudności. 


LONDYN, 14. 8. W tutejszych ko- 
łach politycznych nie liczą się z możli- 
wością udzielenia któremuś z państw 
poza Hiszoanją stałego miejsca w Ra» 
dzie Ligi Narodów. W stosunku do Pol 
ski, według opinji pewnych kół, komi- 
sja reorganizacyjna Rady Ligi Narodów 
nie będzie się mogła ustosunkować po 
zytywnie, jeśli Polska w dalszym ciągu 
podtrzymywać będzie punkt widzenia, 
zmierzający do udzielenia jej miejsca 
stałego w Radzie Ligi. Sądzą jednak 
powszechnie, że Polacy nie będą w tej 
sprawie czynić trudności i okażą goto- 
wość do porozumienia się na innej 
płaszczy , niż stałe miejsce w Radzie, 
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WIADOMOŚCI €ODZIENNE 


Literatura i sztuka. 


ŻYCIE WEWNĘTRZNE WIELKICH TWÓRCÓW. 


Od czasu, kiedy Lombroso 
wykazał, że istnieje jakieś niewytłu- 
maczone pokrewieństwo między ge- 
njuszem a psychopatą („Geniusz i o: 
błąkanie*), zaczęli się psychjatrzy za: 
głębiać w tajniki duszy wielkich twór 
ców, doszukując się związku między 
tem, co nadnormalne a tem co nie- 
normalne. Maks Nordau, zarazem 
psychjatra, krytyk sztuki i zjadliwy 
feljetonista, skonstruował nawet w 
swem „Zwyrodnieniu* specjalną teo- 
rję, dzielącą twórców na dwa typy, 
zdrowy i psychopatyczny. Do tego 
ostatniego typu zaliczył Nordau wszyst 
kich tych twórców, do których peł- 
nego zrozumienia jego generacja je- 
szcze nie dojrzała, jakoto: Maeter- 
lincka, Ryszarda Wagnera i Nietz- 
schego. 


Jednakowoż zarówno Lombroso, 
jak Nordau — jako psychjatrzy ery 
przedfreudowskiej — szukali dostępu 
do duszy twórczej od zewnątrz, dro- 
gą konstatowania i porównywania 
symptomów. 

We własnej dziedzinie psychjatrji 
studjowanie symptomów doprowadza 
ło tylko do stwierdzania choroby, nie 
zaś do wykrycia jej przyczyn, podob 
nie miała się rzecz w dziedzinie ba- 
dania duszy twórczej, którą zapocząt 
kował Lombroso. Zauważono podo: 
bieństwo przejawów u genjusza i u 
psychopaty, ale nie stworzono żad- 
nej teorji (ani nawet hipotezy), któ- 
raby tó podobieństwo mogła wytłu- 
maczyć. 

Dopiero metoda psychoanalitycz 
na Freuda, która podziałała za- 
płodniająco na wszystkie dziedziny 
psychologji indywidualnej i społecz- 
nej, stworzyła też nowe drogi w ba- 
daniu duszy twórczej. 


W swoich „Wykładach wstęp- 
nych do psychoanalizy* (koniec wykł. 
XXII.) naszkicował Freud szemat psy 
chologji artysty. Artysta — zdaniem 
Freuda — nie jest wcałe daleki od 
neurotyka. Jest to człowiek o bardzo 
silnych popędach. 4 


Odczuwa silną potrzebę zaszczy 
tów, potęgi, bogactwa, sławy i miło- 
ści. Nie mając możności zaspokoje- 
nia swych „potrzeb popędowych* w 
życiu, przenosi je w dziedzinę fanta- 
zji. Niezaspokojone popędy u normal 
nego człowieka stają się źródłem 
neurozy. U artysty większość tych 
pepędów doznaje sublimacji, 
t. zn. przeniesienia na wyższy po* 
ziom, gdzie zostają zużytkowane z 
korzyścią dla społeczeństwa. Niesub- 
limowana część popędów niezaspo- 
kojonych toruje sobie nieraz drogę 
na zewnątrz w symptomach chorobli 
wych, neurotycznych, które też u ar- 
tystów dość często występują. 


Leży przedemną książka (A l e - 
xander Herzberg, Zur psy- 
chologie der Philosophie und der Phi- 
losophen, Verlag von Felix Meiner, 
Leipzig 1926), której autor chce za~- 
stosować szemat Freuda — odpowied 
nio rozszerzony, rozumie się — do 
innej dziedziny genjalnej twórczości, 
mianowicie do filozofji i filozofów. 


Herzberg idzie bezwzględnie to- 
rami Freuda i dochodzi też do wyni- 
ków bardzo zbliżonych do tych, któ- 
re Freud presumuje w swoim wyżej 
cytowanym szemacie odnośnie do ar 
tystów. Zachodzi jednak pewna róż- 
nica między Herzbergiem a „orto- 
doksyjnymi* psychoanalitykami. 


Podczas gdy u Freuda i jego 
uczniów element seksualny jest osią 
całego życia wewnętrznego człowie- 
ka i w całym systemie zajmuje prze- 
dominujące stanwisko, wyznacza Herz- 
berg temu elementowi miejsce obok 
innych popędów, stając się przez to 
samo bliższym sercu ogółu czytelni- 
ków, których predominancja elemen- 


tu seksualnego w systemie Freuda 
ciągle jeszcze bardzo razi. 

Herzberg posługuje się metodą 
biograficzno-analityczną, a mianowi- 
cie opiera swe badania na analizie 
żywotów trzydziestu największych fi- 
lozofów świata, począwszy od Sokra- 
tesa a skończywszy na Nietzschem. 

Istniała wrawdzie filozofja jesz- 
cze przed Sokratesem, ale pierwot- 
nie była ona nierozwiązalnie złączo- 
na z religją i sztuką (poezją). Ten 
wspólny korzeń filozofji, religji i sztu 
ki nie jest rzeczą przypadku, lecz po 
lega na specyficznym rozwoju psy- 
chicznym, właściwym tym wszystkim 
trzem kierunkom twórczości. Dopie- 
ro różna budowa inteligencji u dane: 
go osobnika stanowi o tem, czy ma 
on się stać filozofem, czyteż twórcą 
religii lub poetą. Inteligencję filozofa 
cechuje element krytyczny, dążenie 
do systemizacji i rewolucyjność, w 
przeciwieństwie do przewagi wyob: 
rażni nad elementem krytycznym u 
poety i do instynktownego poszuki- 
wania wyższego. autorytetu u twórcy 
religji. 

Jakimże musi być człowiek aby 
przy odpowiedniej inteligencji mógł 
się stać filozofem ? 

Na podstawie biografji (a także 
dzieł, listów, wspomnień i t. d.) trzy- 
dziestu największych filozofów stwier 


dza Herzberg, że wszyscy ci filozofów 
byli w praktycznem życiu ludźmi bo 
jaźliwymi, mało czynnymi, nieudol- 
nymi. Prawie nikt z nich nie miał po 
wodzenia w swych zawodach; nie 
dbali o zabezpieczenie sobie bytu; 
nie zaznali szczęścia w miłości (po- 
łowa nie wchodzi w związki małżeń- 
skie, reszta przeważnie nieszczęśli 
wie żyła w małżeństwie); nie umieli 
żyć towarzysko; nie mieli zrozumie: 
nia dla polityki, lub jeśli się nią zaj: 
mowali — to bez praktycznych rezul 
tatów. Jednem słowem — cechuje 
ich w praktycznem życiu nieudol- 
ność, którą Herzberg nazywa „nie- 
wystarczalnością" (Insuffizienz). 


Ciekawem jest przytem, że ta 
nieudolność nie jest wynikiem braku 
potrzeb i popędów, gdyż popędy i 
oparte na nich potrzeby są właśnie 
u filozofów bardzo silne. 


Tłumaczenie, że popędy te zo- 
stają pokazane przez nienormalnie 
silny „popęd filozoficzny* (Ueberwu- 
cherungstheorie), odrzuca Herzberg 
jako problematyczne. Natomiast stwier 
dza on u wszystkich filozofów silne 
przeszkody wewnętrzne (Hemmun- 
gen), które nie pozwalają im wyżyć 
się w świecie realnem. Główną taką 
przeszkodą jest wysoka wraźliwość, 
cechująca filozofów. 


Dzięki owym niezrealizowanym 
w życiu bardzo intensywnym popę- 
dom gromadzi się z psychofilozofów 
potężna energia, która musi sobie 
szukać ujścia nazewnątrz. U ludzi, 
pozbawionych specyficznej in'eligen- 
cji twórczej „ta energja wybucha w 
formie neurozy. U twórców „sublimu 
je się", tzn. przyjmuje wyższą postać ` 
— w pewnych ściśle określonych wa 
runkach formę twórczości filozoficz* 
nej. 

Ta zaś część energji, która nie 
zdołała znaleść sobie ujścia w posta | 
ci sublimowanej, tworzy także u filo- 
zofów neurozę, których symptomy 
Herzberg u większości badanych filo 
zofów stwierdza. Przeważnie jednak 
filozofja zaspakaja popędy twórców 
— częściowo także popędy czytelni- 
ków, którzy sami nie dojrzali do two 
rzenia — i w ten sposób staje się fi- 
lozofja pewnego rodzaju hygjeną du- 
szy o wysokiej wartości biologicznej. 


W końcu wykazuje Herzberg, 
jak dalece  psychologja 
wpłynęła na charakter stworzonych 
przez nich nauk filozoficznych. 


Książka, bardzo bogata pod wzglę 
dem opracowanego materjału i nie- 
zwykle zajmująca, otwiera szerokie 
widnokręgi na życie wewnętrzne wiel 
kich twórców. 


O Janklu Adlerze opowiadano u 
nas — podczas nieobecności jego w 
Łodzi niesamowite historje. Wyobraża 
no go sobie, jako księcia semickiego 
w tej barwnej, międzynarodowej rodzi- 
nie wielkich artystów pędzla i dłuta. 
Życie, twórczość i sławę jego otoczo- 
no jakby welonem mistycyzmu. Dziwna 
rzecz: gdy ktoś wśród nas w Łodzi 
wymienił imię Jankla Adlera, przed 
oczyma naszemi stanął zapomniany, 
a piękny typ Zyda wschodniego, olśnie 
wającego ciężarem i potęgą potencyj 
swych myślowych i artystycznych. Jan- 
kiel Adler i zmartwychstały typ semity 
najczystszej krwi kojarzyły się jakoś w 
wyobraźni naszej. 

| wędrował Adler po świecie sze- 
rokiem jako wysłannik zakonu święte- 
go, wędrował, spełniał misję świętą a 
wielką i — wrócił do nas na chwilę, 
aby zajrzeć — jak powiada — do na~ 
szych małych miasteczek. Chce zajrzeć 
do serca tych szarych Żydów, zapełnia 
jących te małe miasteczka. Na tle tej 
szarzyzny rozpoznaje najwłaściwsze ce- 
chy masy żydowskiej i spodziewa się 
też uchwycić całokształt życia tych szer 
szych mas żydowskich. 

A rozpoznanie życia żydowskiego 
i najtrafniejsze ujęcie go w jego twór- 
czości plastycznej — jest jedynem za- 
daniem, które postawił sobie Adler w 
swej pracy artystycznej. W przeci- 
wieństwie do Marka Szwarca nie dba o 
pra-starą przeszłość narodu. 


Wszedł na szeroką a otwartą dro- 


gę współczesnego realnego życia ży- 
dowskiego. 

-- W życiu tem — podkreśla w 
miłej pogawędce — w życiu mas ży- 


dowskich odnalazłem ten upragniony 
styl żydowski, w poszukiweniach któ: 
rego męczyli się twórcy żydowscy od 
wieków kilku. Były też zdania, które 
uważano nawet za autorytatywne, że 
niema stylu żydowskiego, że naród 
nasz zatracił go w swem rozproszeniu 
Stwierdzam jednak i wierzę majzupeł- 
niej, że w życiu żydowskiem takiem, 
jakiem go obecnie wśród nas widzimy, 
zaklęty jest Styl żydowski. A że niema 
stylu żydowskiego w twórczości arty 
stów żydowskich, jest to wyłącznie wi- 
ną twórców. Całkiem możliwą jest rze- 


Na tle rozmowy z artystą. 


czą, że my, artyści żydowscy, nie po» 
siadamy jeszcze tych należytych zdol- 
ności do tłurnaczenia życia żydowskie- 
go w farbach, linjach, słowie, tonie. My, 
malarze żydowscy, nie dorośllśmy jesz= 
cze do całkowitego uplastycznienia ist- 
niejącego stylu żydowskiego. Staramy 
się osiągnąć to, co stanowi jedyny 
nasz cel Tak naprzykład, usiłują 
uplastycznić istniejący styl żydowski 
Marc Chagali, Marek Szwarc, Rybak, 
jak i inni. 

Prosimy artystę o ściślejsze wypo 
wiedzenie swoich zapatrywań na odrę" 
bność życia żydowskiego i stylu, zaklę* 
tego w nim. 


I tu się przejawia cały mistycyzm 
w usposobieniu i rozmyślaniach Jankla 
Adlera: 

— Uważam że w życiu mas ży- 
dowskich nastąpił radvkalny przewrót 
od czasów Baal-Szem=Towa. Nauka je” 
go posiada olbrzymie znaczenie, które" 
go my może nie jesteśmy jeszcze w 
stanie ocenić. Baal-Szem-Tow wyzwo- 
lil Zydów z pod jarzma całego balastu 
z okresów biblijnych i 'po biblijnych. 
Był to początek do wielkiej demokra- 
tyzacji życia żydowskięgo. Ruch cha- 
sydzki ogarnął najszersze masy i wy” 
sunął na czoło właśnie rzekomo najpo- 
spolitszych Żydów. Rzemieślnik, wozi 
woda zespolił się z arystokratą z tal 
mudystą, odzyskał swoją godność czło- 
wieczą i żydowską, której mu dawniej 
odmówiono. Ruch chasydzki przyniósł 
również ten błogi o wesoły nastrój, roz 
proszył chmury, które wisiały tysiącolecia 
nad życiem żydowskiem. Ruch ten 
wzbudził w sercu pospolitego Życia ży- 
dowskiego chęć do rozweselenia się 
do zabawy. Jednocześnie wzbudził w 
umyśle Żyda zrozumienie dla pięknych 
objawów i rzeczy, bawiących i oddzia= 
ływających błogo na duszę. ~ 


Budziły się wtedy potencje do 
tworzenia rzeczy pięknych. Tem się 
tłumaczy rozkwit ornamentyki wśród 
Żydów od czasów powstania chasy- 
dyzmu. 

l my, artyści żydowscy, -- wnios- 
kuje Jankiel Adler — jesteśmy potom- 


kami pierwszych chasydów. Kontynuu- 
jemy nadal ich pracę, spełniamy ich 
misję. Wierzymy niezłomnie w pote- 


Duchowy portret Jankla Adlera. 


żny duch żydowski, wyrażający się w 
najpospolitszych wypowiedzeniach się, 
przysłowiach, języku, trybie życia sza 
rych mas Żydowskich. Tłumaczymy 
właśnie w farbach te przysłowie żydow 
skie. Będzie to może zabawnem: jest — 
stare charakterystyczne przysłowie ży- 
dowskie „A ki iz geflojgen ibern dach“, 
(„Krowa przeskoczyła dom*). Niejeden 
z nas artystów, użył przysłowie to i pa 
dobne jako temat do obrazu, i powsta- 
ły cenne dzieła sztuki, odtwarzające 
właśnie zaklęty stył żydowski, 

Dlugo jeszcze mówiliśmy z Ade- 
rem na ten ciekawy temat. Opowiedział, 
Że sam w roku 1919, przed wyjazdem 
do Niemiec, był u słynnego cadyka z 
Ostrowca, przed którym chyli dotych= 
czas głowę w szczerem usposobieniu 
religijnem. Cadyk z Ostrowca nie miał 
zrozumienia dla niego, co Adler uważa 
za całkiem naturalne i właśnie to ceni 
w cadyku. Obecnie jednak, po przeby- 
ciu w Zachodniej Europie lat siedem— 
osiem widzi Adler duch chasydyzmu w 
zgoła innej szacie. Uważa, że duch cha 
sydyzmy ujawiać się może w intensyw- 
nej pracy masy żydowskiej za pomocą 
nowoczesnej techniki, przy warsztacie 
w fabryce. 

Podczas ciękawej tej rozmowy 
jeszcze jaskrawiej wyłonił się przed na- 
mi typ semity, lecz już nie zmartwych= 
stałego z okresu biblijnego, ale nowo- 
czesnego, współczesnego. 

A. Flperin. 
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WIADOMOŚCI CODZIENNE 


—— 


RYSZARD BEER HOFFMAN. 


W sześćdziesięcioletnią rocznicę. 


Parę tomików — to cała twór- 
czość w pióropusz sławy odzianego 
Ryszarda Beer Hoffmana. 

A jaka to twórczość domyśleć 
się łatwo, gdy się przeczyta ogło 
szony przed paru dniami wiersz po 
ety i najostrzejszego, czołowego kry 
tyka niemieckiego Alfreda Kerra z 
okazji 60 ciolecia Beer Hoffmana. 

Jubilat ułożył był przed wielu 
laty krótką kołysankę. Do tej pio 
senki taką robi Kerr aluzję: 

aan Sepeti, Mirjams Schlaf 
e 


1 . 
Lebt — so lang die Sprache 
lebt. 


Beer-Hoffman wystąpił z nowe- 
lami jeszcze w r. 1893, potem z ro= 
mansem „Der Tod Georgs“, ale na 
zwisko jego staje się znane dopiero 
w 1905 r. po napisaniu tragedji „Der 
Graf von Charolais*, za którą otrzy 
N pierwszą „ludową nagrodę Szyl- 
era“. 

Rzecz tę opracował na podsta- 
wia angielskiego dramatu Filipa Mas 
singerai NatanielaFielda („Nieszczęsne 
wiano'*.) 

Potem skupiał się w sobie i 
milczał — czternaście lat. 

Owocem tego wewnętrznego 
„wejrzenia w siebie“ to korona jego 
twórczości: „Sen Jakóba”, który z ta 
kiem powodzeniem wystawiony był 
rg „Habimę”*, a przedtem na wszyst 

ich scenach niemieckich z „Burgte- 
atrem" na czele. 

Dramat ten, który miał otwo- 
rzyć cykldramatówna temat „Historji 
króla Dawida“ posiada więcej magicz 
nej siły poezji, niż siły tragicznej. 
Ta patetyczna, a zarazem wzniosła 
poezja „Snu Jakóba* musi nas uno- 
sić w górne strefy, gdzie „graniczą 
Stwórca i natura*. Język poety, drga 
jący dźwiękami muzyki, dochodzi w o 
ryginale wprost do wyżyny doskona 
łości. 

Tylko człowiek tak arcymis- 
trzowsko władający jężykiem ma pra- 
wo wprowadzić nas w sferę walki 
człowieka z Bogiem. Pod względem 
natchnienia i nieprzebranej głębiny 
myśli nikt nie dorówna mickiewi: 
czowskiej Improwizacji; pod wzglę: 
dem języka i szlachetnego patosu 
nikt nie przewyższa Beer-Hoffmana. 

Poeta ten nietylko mógł, ale mu 
siał zaśpiewać pieśń o Prometeuszu 
— Jakóbie, o nadludzkich zmaganiach 
tego, który w wizji poetyckiej Beer— 
Hoffmana „cierpiał i kochał za mil 
„ony“. 

J 


| 


Na ziemi króluje zło; cielesne 
instynkty górują nad duchem. ból i 
krzywdy poruszają kamienie przy- 
drożne, a Bóg tego nie widzi. 


Er selbst hat sich in seine Him- 
mel droben 

Herrlich und furchtbar ferner 
festgebannt. 


Jakób wzywa Boga na walną 
rozprawę; nie chce z Panem mówić 
za pośiednictwem Jego sług, archa 
niołów, ale wprost i bezpośrednio. 

Archanioły to tylko ściany; od 
gradzają go one od tronu Boga, któ 
rego wybrańcem jest on, Jakób. 

Dumnym jest Jakób zarówno 
wobec „posłańców Bożych“, jak i wo 
bec samego Boga. Mickiewiczowski 
Bóg żądał pokory od wyzwoliciela 
narodu, Bóg Beer Hoffmana rozumie, 
uznaje i ceni dumę Jakóba. Jakób 
nie musi prosić; jemu wolno żądać, 
bo dźwiga ciężkie brzemię odpowie 
dzialności za naród cały. 

Ale Jakób nietylko sam posiada 
dumę narodową; on domaga się od 
Boga, by takąż dumę posiadały wszyst 
kie przyszłe pokolenia narodu; żąda, 
by po wieki wieków nie pozwolił 
Bóg następnym generacjom „verge- 
hen in Kleinmut*. Darmo usiłował 
szatan (Semael) wzniecać, rozpalać i 
potęgownć wątliwości, nurtujące w 
duszy Jakóba. Nie dał się przez złego 
ducha opętać, choć to nieSzatanskom 
lący, pocieszny ale hardy i świadomy 
celu, jak byronowski Lucyfer. 

Jakóbowi Bóg i szatan objawili 
przyszłość. Z głębi duszy uwierzył 
Bogu, swemu „praźródłu*. 

Myśl jasna, jak gorejący krzew, 
przebija z poematu Beer - Hoffmana. 


są niezastą 


p 
Wina Palestyńskie < 
Karmel“ 


pionem lekarstwem, 


Wyzwolić naród można nie przez 
gorycz i pokorę, ale trzeba posiadać 
promienną; czystość myśli, wiarę w 
swą moc wewnętrzną, w sercu nad- 
ludzki ogrom miłości, ale ‘zarazem 
dumę narodową. Tak ujęty Jakób 
staje się w dramatycznym poemacie 
„Sen Jakóba* apostołem narodowej 
idei wyzwoleńczej. 

„Sen Jakóba* łączy w sobie 
dwie konsekwentnie przemyślane ! 
zgłębiene koncepcje: walkę genjusza 
z Bogiem o „rząd dusz* nad narodem 
żydowskim, by go- poprowadzić do 
wyzwolenia, oraz walkę dwuch braci. 

Rodzinne konflikty zajmowały 
Beer-Hoffmana juź w „Graf von Cha 
rolais*. W sztuce tej rozsnuwa poe 
ta sofoklesowy temat. 

Syn zacięcie walczy o wydanie 
zwłok ojca, których nie wolno pocho 
wać dopóki dziedzic długów nie za- 
płaci. 

W tym „Hrabi z Charolais“ ja- 
snym blaskiem płonie miłość ojca 
i córki. 

W „Śnie Jakóba* obok wznio- 
słej miłości matki do syna uwydatnia 
poeta silnie pierwiastek walki Jakó 
ba i Ezawa. 

Ta walka, tu i ówddzie przery- 
wana zawieszeniem broni, trwać bę- 
dzie dopóty, dopóki dobro nle odnie 
sie zwycięstwa nad złem. 

Beer Hoffmann przenosi bowiem 
konflikt dwuch braci na płaszczyznę 
symbolu odwiecznej walki dobra i 
zła, ducha i ciała, pierwiastków bo- 
skich i ziemskich. 

Ilościowo niewiele stworzył Ry: 
szard Beer Hoffmann. 

Pod względem jakościowym 
wdarł się poeta na wyżynę, w któ: 
rej królują genjusze. 


wzmaeniającem siły chorych i rekonwaleseentów. 


Są one wysoce pożytecznym środkiem, również dla położnic, 


potwierdzonym, przez 


lekarzy i profesorów. 


Książki o których głośno 


SELMA LAGERLÓF 
„KAROLINA LÖWENSKÖLD“. 


Karolina Lówenskóld, upiększo- 
na szlachectwem w każdym kierunku 
urocza na ciele i duszy,. mądra i 
dzielna, doświadcza tego, co dla ko- 
biety najpotężniejszym jest ciosem: 
ukochany sam zabija jej miłość do 
niego. Konająca jej miłość zdobywa 
się jeszcze na jedną ofiarę. Aby wy- 
kazać, że on może się wobec niej 
czuć bezpiecznym, czyni jeszcze je- 
den krok: Karolina Lówenskóld idzie 
w związek małżeński z innym czło- 
wiekiem, którego nie kocha. 

Młody Mickiewicz, ani Słowacki 
ani żaden Werter, nie byliby zdolni 
do tego kroku. . 

Tak oddaliliśmy się od romanty 
zmu. 
Sentymentalizm albo tragiczne 
odczucie życia całkiem obce jest Ka 
rolinie. 

Choć namiętnie walczyła o swe 
go ukochanego jedno sobie jasno u- 
zmysławia, że się skończyło. Gdy 
tylko Karolina zdaje sobie sprawę z 
tego, że konkurent do jej rączki to 
wykwintny, prawy i niezmiernie boga 


ty człowiek oświadcza mu krótko i 
zwięźle, że się godzi na związek mał 
żeński. 

Jak królowa z bajki wchodzi do 
jego zamku, wśród bram triumfalnych, 
sztandarów, kwiatów, hurraokrzyków. 

A jeśli te objawy jej miłe są, 
wskazuje na końcu Selma Lagerlóf z 
ogromnym taktem na końcu książki, 
jak na nią działa pierwsze zetknięcie 
z mężczyzną, z którym będzie musia 
ła przebywać całe życie. 

U schyłku bardzo burzliwego i 
nowe szczęście zapowiadającego dnia 
weselnego mówi do swego męża: 

„Sądzę, że nie mogę mieć nic 
przeciw temu, byś mię pocałował". 

Karolina to kobieta szczera, któ 
ra umie zsyntetyzować duszę z cia- 
łem. Nie należy do kobiet, które z 
bliskiego pożycia małżeńskiego naj- 
ohydniejszą grę robią, bo eksploatują 
namigtność mężczyzny i jego erotycz 
ną emocję wciągają w sferę polityki. 

Nie! To kobieta piękna, wznio 
sła, zbliżona do typów Romain Rol- 
landa. Wszystko w tej książce owiewa 
czar bajki. Najpiękniejszym  epizo- 
dem jest fragment z cukierniczką, 
która wykazuje całą hardość i wstyd 
liwość dumnej Karoliny, a zarażem 
głęboką znajomość serca i dobroć pa 
ni pułkownikowej Ekenstedt. 
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Trzydziestolecie 
powstania kin. 


Wspomnienia 
pierwszego dyrektora. 


Zaledwie trzydziesty rok mija od 
czasu powstania pierwszego kina w Pa- 
ryżu, którego otwarcie nastąpiło w 
piwnicy przy bulwarze, „des Capuci- 
nes“. Opowiadają, iż znany natenczas 
na paryskim bruku właściciel księgarni 
o przydomku „Ojciec Achilles“, w ten 
oryginalny sposób reklamoweał nowo- 
powstały przemysł, iż biegnąc ulicami 
miasta, krzyczał co sił: „nadzwyczajna 
sensacja, żywe obrazy nieopodal Grand- 
Hotelu“. 

A wszystkim ciekawym u wejścia 
nolens-volens rzucał się w oczy afisz 
o treści następującej: 

„Co półtorej godziny, a mianowicie 
od 10—11 i pół zrana, po południu od 
2—6 i pół. | 

„Kino Lumióre  Grand-Cafe 14, 
Boulveard des Capucines 14, a póżniej: 

„Za pomocą aparatu najnowszej 
konstrukcji, wynalazku Bci Lumićre, 
dajemy możność ujrzenia na białym 
ekranie żywych obrazów, zdjętych z 
natury i poruszających się, jak w rze= 
czywistości*. 

Pozatem rozdawano nawet prog" 
ramy, z wyszczegolnieniem każdego 
numeru. ° 

W miejscu b. Grand-Café magi= 
strat m. Paryża wywiesił nawet pamiąt- 
kową tablicę z datą założenia pierwsze- 
go kina. 

Paryskie pisma bulwarowe po- 
święcały temu zdarzeniu wiele artyku- 
łów, a w szczególności ciekawe remini- 
sencje pierwszego dyrektora Maurice. 

Pierwsze kino pomieścłio zaledwie 
100 osób. Lokal został wynajęty przez 
B-ci Lumiére właściciela „Grand-Café“, 
któremu na początku proponowano 
współudział w tem przedsiębiorstwie. 

Pomimo odmowy z jego strony, 
B:cia Lumiere wynajęli wspomniany 
lokal za cenę 80 franków dziennie, Jak 
na ówczesne czasy była to cena horen 
dalna, Niemniej jednak nic nie odstra- 
szyło energicznych przedsiębiorców i 
mimo że wpływ dzienny nie przekra- 
czał 35 franków, starali się wytrwać aż 
do zwycięstwa. 

l faktycznie fortuna poczynała im 
się uśmiechać. W niespełna 5—4 tygod- 
nie wpływy netto wynosiły około 2200 
—2600 franków dziennie. Grano od 
południa do północy. Seans trwarł bar- 
dzo krótko, a miejsc wolnych prawie 
że nie było. 

Po pięciu miesiącach nabyto kilka 
piwnicznych lokali w przedmieściach 
Paryża, a w niespełna 2 lata później za 
łożono już filje na prowincji. 


Tłum. L. M. 


Dokoła tych dwuch kobiet snu 
je się całe opowiadanie; a od owej 
sceny nietylko z niemi żyjemi, ale 
nie wiemy, którą z nich bardziej ko- 
chamy. 

Gdy Karolina w końcu w inne 
wchodzi małżeństwo, czyni to w isto 
cie rzeczy dlatego, żeby pani pułkew 
nikowej oddać jej ponad wszystko ko 
chanego syna. 

Selma Lagerlóf napisała romans, 
w którym nie puka do bram współ- 
czesnej epoki; ale to romans, który 
nas odświeża i uszczęśliwia. 


"ROMAN ROLAND: AERT. 


Dramat ten” włączył Rolland do 
swoich „Tragedyj wiary“. Rozgrywa się 
w legeadarnej Holandji w XVII wieku. 
Zewnętrzne zdarzenia nie mają żadne- 
go pokładu historycznego. Wewnętrzne 
jednak przeżycia bohatera są i na zaw 
sze pozostaną rzeczy wistemi. 

Wiara w legitymyzm powołania 
na panującego doprowadza królewicza 
Aerte, pojmanego w niewolę, {do zacię- 
tej walki ze złodziejami jego prawa i 
jego wolności. Ta wiara daje mu siłę 
do życia. 

Gdy widzi, że jego plany są roz- 

te ratuje młodą swą duszę w ten 
>sób, że niszczy swe ciało. 


Oto krótki, 
akcji, 

Mamy przed sobą los młodzieńca, 
który walczy o wielką prawdę, że Ży” 
cie tylko wtedy godnem jest zazdrości, 
gdy może się rozwijać wedle własnych 
praw. 

Aert odrzuca — miłość, przyjaźń, 
zewnętrznie niezależny byt, jeśli za tc 
ma swą wolność poświęcić. 

Dramat ten posiada w sobie dużo 
liryzmu, końcowe jednak sceny są na" 
wskróś dramatyczne. 


zewnętrzny przebieg 


* * 


* 


SPODENKOWA ROLA (Kobieta ja- 
ko mężczyzna) Alfreda Holtmonta. 


W książce tej porusza autor kultu 
ralny i obyczajowy problem w sposób 
poważny i rozważny: to problem spo 
denkowej roli w życiu i teatrze. 

Z nieokiełzanego pragnienia iluzji, 
łudzenia innych i do samoułudy po- 
wstał ciekawy wytwór ludzkiego mózgu: 
życzenie zmiany płci i niesłychanie pro 
duktywna moc erotyki w kulcie religij- 
nym, w teatrze, w tańcu (zwłaszcza w 
dzisiejszym), w ćwiczeniach cielesnych. 

Holtmont zrobił m. i. próbę historji 
spodenkowej roli w obrębie europejs" 
kiego teatru. . 

Lu. 
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WIADOMOSCI CODZIENNE 


O drogę sanacji waluty francuskiej. 


Klasyczna teorja waluty widzi 
przyczyne załamania się walut w de> 
ficycie budżetowym, w złym bilansie 
handlowym i, płatniczym. Chociaż 
djagnoza jest powszechnie znaną, to 
nie tylko nie udało się dotychczas 
dopròwadzić zachwiane waluty do pa 
rytetu złota, ale nawet nie udało się 
je dotychczas ustabilizować. Możliwe 
jest, że niejeden rząd nie śpieszył 
się ze stabilizacją swej waluty, zanim 
nie ustabilizowało się życie gospo 
darcze w państwie. Rząd włoski zwle 
ka ze stabilizacją lira włoskiego, a 
włoski minister skarbu, hrabia Volpi, 
wyraźnie daje do. zrozumienia, że 
chce przedewszystkiem doprowadzić 
do stabilizacji życia gospodarczego, 
zanim się zabierze do stabilizacji 
waluty. Uważa bowiem, że przepro- 
wadzenie sanacji waluty w krajach 
środkowo europejskich przed stabili- 
zacją życia abpa 2: spowodo - 
wało ciężki kryzys gospodarczy, jaki 
przechodzą te państwa po wprowa- 
dzeniu waluty złota. 

Francja osiągnęła dzięki swej 
'spadającej walucie aktywny bilans 
handlowy, rozbudowała przemysł, ja: 
kiego nawet przed wojną nie miała, 
zdobyła nowe rynki zbytu dla swych 
wyrobów przemysłowych i jest zdaje 
się jedynym krajem w Europie, któ: 
ry nie zna na razie kwestji bezrobot 
nych. Mając rozbudowany przemysł, 
jak żaden kraj w Europie powojen- 
nej, może Francja myśleć o stabiliza 
cji swej waluty. 

Kapitał zagraniczny chce, aby 
Francja ustabilizowała swą walutę 
przy pomocy specjalnie na ten cel 
paki. uż pożyczki stabilizacyjnej, 
twierdząc, że tylko przy pomocy po 
życzki można będzie ustabilizować 
walutę i utwierdzi się w kraju zaufa 
nie do poczynań rządu. 

Opinja publiczna we Francji 
jest innego zdania. Ona wierzy we 
własne siły i nie chce narazie sły- 
szeć o pożyczce stabilizacyjnej. 

Echem tej prawie jednolitej o- 
pinji Francji jest Poincaré—Bokanow 
ski. 

Bokanowski bowiem jest auto- 
rem programu finansowego przedło 
żonego francuskim izbom ustawodaw 
czym, który to program uważa za 
Honny cel rządu przywrócenia kre- 

ytu wewnętrznego, będącego zasad 
niczym warunkiem uzdrowienia walu 
ty, ato zamierza rząd osiągnąć tylko 
przez uzyskanie zaufania ze strony 
społeczeństwa. 

Kapitał angielsko- amerykańsko 
niemiecki nie wierzy w plan Poinca- 
rć'go, widzi w nim bardzo wiele 
sprzeczności. 

Z jednej strony proponuje Poin 


carć podwyżkę podatków celem 


zrównoważenia budżetu, z drugiej 
strony zapowiada obniżenie podat- 
ków dla wstrzymania ucieczki kapita 
łu zagranicę. 

Finansiści zagraniczni określają 
ten program jako naiwny, skoro rząd 
wierzy, że wstrzyma ucieczkę kapita 
łu, bo tylko ucieczka powoduje spa 
dek waluty, przez obniżenie podatku 
dochodowego, spadkowego i opłaty 
stemplowej od przeniesienia papie 
rów wartościowych z jednego poSia 
dania w drugie. Tylko naiwni wie- 
rzy, że te drobne ulgi zwabią kapi- 
tał do kraju. 

Kapitał bowiem francuski ucieka 
za granicę nie z powodu wysokich 
podatków, tylko z powodu braku zau 
fania do własnej waluty. I jak dłu 
| go stabilizacja franka nie będzie za- 


gwarantowana, to niema mowy, by 
doszło we Francii do tego psycholo 
gicznego uspokojenia w stosunku do 
własnej waluty i by kapitał francu- 
ski nie uciekał do Anglji lub nawet 
wracał do kraju 

Poincare wierzy, że mu się uda 
przez psychologiczne uspokojenie do 
prowadzić do stabilizacji waluty. Ja 
ko przykład przyświecają mu Niem 
cy z r. 1923. Niemcy przeżyli od listo 
pada 1923 cud, tzn. cud marki rento 
wej. 

Dziś wiemy, że cały ekspery- 
ment z marką rentową był jednem z 
największych szachrajstw. Twórcy 
marki rentowej wiedzieli o tem, przy 
znali się wprost do tego, gdy marka 
niemiecka miała pokrycie w złocie 
i drogocennych dewizach. W pierw- 
szej chwili rozchodziło się o psycho 
logiczny moment zaufania do nowej 
waluty i to udało im się osiągnąć o= 
świadczeniem, iż od listopada 1923 
nie wezmą ani jednej marki z Banku 
Rzeszy na cele budżetowe. 

I Poincarć chce szanować walatę 
francuską przez wywołanie momentu 
zaałania do tego, co czyni i uczyni. 
Gabinet jego jako gabinet jednóści na 
rodowej, mając zaufanie oba izb żąda 
dla siebie zeaiąnia i społeczeństwa, a 
właściwie właścicieli bonów obrony na 
rodowej, „którzy stoją w ogonkach 
przed kasami skarbowćmi i żądają wy 
miany bonów na franki, by kapić za te 
franki dewizy. 

Niemcy zaczęli sanaeję waluty od 

| zamknięcia prasy, drakarskiej na ecele 
budżetowe. Bank Rzeszy został cał 
kiem aniezależniony od rządu. W ten 
sposób zatkano Źródło inflacji. 

Tymczasnm we Francji oświad 
czył wprawdzie Poincaré, że ponad 
58,5 miljardów franków, które Bank 
Francaski jaż emitował, nie będzie od 
tąd emitował ani jednego franka na po 
krycie dtfieytu budżetowego, ale równo 
cześnie uchwalił parlament franeuski 


Lilerazkie kawiarnie 
w Paryżu 


„Myśl zmienić to drobnostka, 
zaś lokal kawiarniany zmienić to 
rzecz nader trudna". Tak przynaj- 
mniej twierdził Aurelian Scholls, po- 
stać legendarna, acz zawsze będąca 
w pamięci bywalców starego Bulwa 
ru. Kiedy właśnie zburzono słynną 
kawiarnię Tortoni na skrzyżowaniu 
się Bulwaru oraz ulicy Taibont, kiedy 
reporter zmuszony był kilka przecz- 
nic, dalej szukać swego otoczenia, 
okazało się w rzeczywistości, iż z 
luksusowego niegdyś locum, zaledwie 
cień pozostał. 

Napróżno doszukiwano się w 
starym Scholl'u dandysa, który przez 
dziesiątki lat przed szklanką absyntu 
żymonoklem w oku, bawił i zachwy» 
cał swych współczesnych swym świet 
nym niewyczerpanym dowcipem... 

A jednak czy po starym Scholl'u 


zostało jak tylko legendy ? Nie na 
leży przecież tego kawiarnianemu ży 
wotowi przypisać! Napewno też „po 
eta nocy“ nie umarł w locum ka- 
wiarnianem? Kolegę zaś jego, Mus- 
set'a, tym tylko sposobem próbowa” 
no wydostać z lokalu, iż stawiano 
mu na trotuarze szklankę absyntu. 
A piewcę wina, Raoula Puchon, li tyl 
ko dlatego wybrano do Akademii 
Goncour'a, iż w swej prostaci i 
skromności wyśpiewywał ody do wi- 
na w kawiarniach „Quartier latin“. 


Trudno wyszczególniać, czego 
się paryskim lokalom nie zawdzięcza. 
Musianoby przytoczyć trochę zjhistorji 
świata, literatury i sztuki. Warto nad 
mienić, że wielka rewolucja francus- 
ka zawdzięcza swe początki kawiar- 
niom, że Bonaparte na wielkiego Na- 
poleon tam wyrósł, a Renon swego 
Chrystusa wynalazł.— — — 


Począwszy od szczytu Mont- 
martre, wspomniećby należało nie- 
które małe „Knajpy“, które powięk- 
szały szeregiartystówi w których ciąg 
le przebywali ludzie tej miary, co 
Andrć Salmon, Guillaume Apollinaire 


dla „świata nocy“ nic więcej nie po- | Maks Jakób, Picasso i t. d. i t. d. 


astawę upoważniejącą rząd do korzy 
stania z 55 mil. dol. z pożyczki Morga 
na jeko pokrycia na emisję dalszych 
banknotów na ecele badżetowe. Tą 
ostatnią inflacją zamierza Poincarć 
umożliwić stabilizację franka. 

adanie achwalenia tej ustawy o 
ukrytej inflacji spowodowało zachwia 
nie się franka, gdyż pabliczność kry 
tyeznie odnosi się do zapewnienia 
Poinearć'go, że zażyje franki uzyskane 


z pożyczki Morgana na wykapienie 
bonów. 
Narazie większość  Zgromadze 


nia Narodowego ma zeafanic do rząda 
obecnego, © którym słasznie powie 
dział jeden satyryk francuski, że posła 
gaje się metodą Coaćjo dla sanacji 
walaty, keże wierzyć i mieć zaufanie. 

Tymczasem bawili przypadkowo w 
Antires Strong, gabernator Federal Re 
scrpe Banka, przypadkowo przepędził 
swoje wakacje tamże Normón, gaberna 
tor Banka Angielskiego, a w ich towa 
rzystwie bawił Gilbert Parker. Przy 
padkowo spotkał się przed 14 dniami 
Schacht ze Strongiem w Londynie, 
a Norman w Paryża z gabernatorem 
Banka  Franeoskiego z Morcaa'em. 
Amerykański minister skarbu Mellon 
bawił w Rzymie i konferował z Masso 
linim. 

Ta grupa amerykańsko-angicisko- 
niemiecka ma jeden plan: aniezależnie 
nie banków emisyjnych od rządu, koo 
peracja banków emisyjnych i powrót 
do standarta złota. 

Poinearć nie przyjął tego plana; 
najlepszy dowód, że nie mówił wcale 
o zmianie statutu franeuskiego banka 
emisyjnego, który w odróżnienia od 
stetatów innych banków emisyjnych 
uzależnia bank od rząda. 

Poincaré chec Coae'izmem wyle 
czyć, francuską chorobę finansową. 
Massolini czeka na stabilizację Życia 
gospodarczego zanim zacznie mówić o 
stabilizacji walaty. 

Najbliższe miesiące wykażą, czy 
ta oryginalna terapia walaty franca 
skiej będzie skateczna, czy nawet 
uchwalenie kasy amortyzacyjnej zmieni 
nastrój kapitalistów zagranicznych do 
franeuskich metod sanacyjnych. Gdyby 
Poineare był nieazależnił Bank Fran 
ceaski od rządu byłby wytworzył przy 
cehylny nastrój zagranicą dla swoich po 
czynań. Polityczno-parlamentarna dro 
ga z apelem o zaufanie może być 
psychologicznym momentem do sanacji, 
ale sanacji nie do. 

W świecie kapitalistycznym sana 
cja walaty jest tylko możliwa przy po 
mocy obcego kapitała a utrzymanie 
sanacji tylko przy kooperacji curopej 
skich banków emisyjnych. 

Coae'izmem nie można było wyle 
czyć chorób fizycznych ladzkości, nie 
wyleczy się również choroby walatowej 
i finensowej. 


W r. 1875 w barze Bulwaru Ro- ! 


chechouart zebrała się „brać arty- 
styczna“, aby uczcić wielki sukces 
malarza Monet'a, jaki osiągnął za 
swój obraz „Le bon Book*. 

Była to piękna uczta, którą na- 
zwano „BonBook*,i powtarzano każ- 
dego miesiąca. Wspomniane dzieło 
sprzedano w Ameryce za 2 miljony 
franków, a dradycja „Bon Book'u* 
żyje aż po dzień dzisiejszy. 

Dalej w dół wspomnianej ulicy 
następuje cały szereg innych kawiarń 
literackich, z których najsłynniejszą 
była na rue du Mont Tenis, jako naj 
bardziej uczęszczana przez znakomi* 
tego muzyka, Berlioz'a. 

Alfred de Musset, George Sand 
oraz Bigio stołowali się w barze na 
Bullewards Rochechouart, dokąd co 
piątek schodzili się Emil Angier, Du- 
mas Aleksander (ojciec), D'elacroix 
i inni. Obiady te nazwano „biesiada 
mi uduchowionych ludzi a rzeczą 
charaterystyczną, iż wśród 20członków 
stale w tym lokalu  przesiadających, 
schadzają się m. in. Poincare, Mauri- 
ce Donnay, Paul Bourget, Henry de 
Regnier, marszałek Foch i inne zna- 
komite osobistości. 
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Warszawa, 17.25 Odczyt p. t. Roz 
wój polskiej prodakcji bankowej i wa* 
ranki jej zbyta na rynka angielskim, 
wygł. p. T. Basiński. 19.00—19.25 Od 
czyt z działa wynalazki i odkrycia p. t. 
Filip Girard, twórea Żyrardowa wygłosi 
p. inż, E. Porębski. 19.25 — 1935 Roz 
maitości. 20.00 — 20.25 Dziwy w ogro 
dzie pięknych pań, wygłosi prof. Anto- 
ni Urbański, 20.50 — 22.00 Koncert wie 
ezorny. 

Berlin, 504 m. Godz. 17.00. 
18.00 Ilustracja czasów Biedermciera, 
20.50 To co Berlin teraz Śpiewa i co 
śpiewał dawniej. 22.50 — 24.00 Mazy- 
ka taneczna. 

Badareszt. 560 m. Godz, 17.02 
Zaczarowenć tkrzypee, operetka Offen= 
bacha,; Mały chłopiec, operetka przez 
Csanyi. 22.00 — Jazz-band. 

Frankfart. 470 m. Godz. 8.00 — 
9.00 Poranek mazyki kościelnej. 1400 — 
15.00 Koncert na cytrach klubu Edel- 
wciss: 25.00 — 2400 Mazyka tenccz- 
na. 


Lipsk. 452 m. Godz, 8.30 — 9.00 
Koncert na organach w kościele uni- 
wersyteckim 
mazycznej. Muzyka taneczna. 


Londyn, 365 m. Godz. 15.30 Kon 
cert Królewskiej kapeli z udziałem so 
listów. 20.07 Koncert organów: Seher 
zo — Hervcy Gracęy'a. 20.45 Sonata 
M 2 Mendelssohna (na organach). 21.00 
Komanikaty. 1 

Medjolan, 320 m. Godz. 21.25 
Koneert. 25.00—23.50 Jazz-band. 

Monachjam, 485 m. Godz. 11.00 
Koncert dzwonów z Ratasza. 20.15 
Wieczór muzyki operowej. 21.50 Kon 
cert na harmonijec, 


Paryż, 1750 m. Godz. 12.45 Kon 
tert orkiestry Gayina. 20.50 Koncert 
organizowany przez Mario Cazcesa. 


Praga. 594 m. Godz. 11.00—12.00 


Poranek mazyczny. 17.00 — 18.00 Kon 
ccert mazyki popularnej. 10.02 Koncert 


„orkiestry: Uranichstädten. 


Rzym, 425 m Godz. 10.50—11.00 
Mazyka kościelna wokalna i instramen 
talna. 17.30—19.00 Jazz-band. 


Wiedeń, 551 m. Godz. 10.30 Kon 
cert na organach. 11.00 Koncert symfo 
niezny. " 


„Cała Łódź mówi 
o tem“. 


Jeszcze tylko dwa dni łodzianie 
oglądać mogą wspaniałą „Awanturę 
łódzką* w 3-ch aktach pod powyższym 
tytułem.  Dobiegający końca sezon 
teatru letniego oraz bliskie urlopy ar- 
tystów składają się na to, iż arcyko" 
miczna ta farsa napisana przez Fauna 
i Roma, grana będzie tylko jeszcze 
dziś i jutro. 


Niestety na wielkim Bulwarze 
zburzono doszczętnie lokale literac- 
kie, gdyż wykupiły je wielkie banki 
paryskie. 

Oto przemoc pieniądza nad du- 
chem... ' 

A jednak w miejscu, gdzie gra- 
niczy Montparnasse - z Quartier 
latin ufundował Paul Fort, ;„ksią 
żę Poetów, pospołu z 30-*ma wielbi- 
„teatr sztu- 
ki (Theatre d'Art), dokąd uczęszczał 
dziesiątki lat w swym rembrandow- 
skim kapeluszu. 

I ten lokal został zamerykanizo- 
wany po słynnym skandalu, jaki za- 
szedł pomiędzy hyperrealistami a pa- 
nią Rachilde, która opowiedziała się 

rzeciwko francusko-niemieckim związ 
em małżeńskim. 

Nareszcie przechodzę do serca 
Montparness'u, które jest już zupeł- 
nie zamerykanizowane i formalnie 
zalane przez falangi artystów „wszel- 
kiego rodzaju*. Jedyny lokal „Petit 
Napolitain* pozostał wierny swym 
dawnym tradycjom..... 

Tu do dziś dnia chronią się ar- 
tyści. 

Przeł. Ludmer. 


19.45 Wieczór miniatary _ 


Sierpień 
Ą 5 słońca 
Niedziela 19 m. 2 


Osobiste. 


Kurator okręgu szkolnego p. Jan 
Owinski powrócił z urlopu wypoczyn 
kowego i obejmuje z dniem jutrzej- 
szym urzędowanie. (b) 


Magistrat wyjaśnia 
jedno, a drugie zą- 
ciemnia. 


Niektóre piątkowe dzienniki łódz= 
kie zamieściły wzmiankę o rzekomem 
nadużyciu w magistracie łódzkim doty- 
czącem ściągania kar od rodziców dzie 
ci szkół powszechnych za przekrocze- 
nia przeciwko przymusowi szkolnemu, 

Oddział prasowy magistratu upo- 
ważniony został do wyjaśnienia, iż o ja 
kimkolwiek nadużyciu w tutejszym ma 


gistracie władzom miejskim nie jest 
wiadome. 
Źródła zaś powyższej wzmianki 


należy szukać w niedokładnem zacyto- 
waniu przez agencję „Express“ wiado- 
mości, zamieszczonej w nr. 18 tygodni 
ka „Praca“ z dnia 8. b. m. W tym to 
piśmie znajduje się korespendencja z 
Rudy Pabjanickiej o stosunkach w tym 
mieście, przyczem korespondent zapy” 
tuje się: co dzieje się z sumami, wpły- 
wającemi tytułem opłaty kary za nie- 
spełnienie obowiązku szkolnego. 


Prosimy wyraźniej, 
wysoki magistracie! 


Co się tyczy nadużyć, popełnio* 
nych rzekomo przez okręgowego ogrod 
nika miejskiego p. iogolewskiego, o 
czem podały niektóre wczorajsze dzien 
* niki łódzkie, oddział prasowy magistra" 
tu upoważniony został do kategorycz= 
nego oświadczenia, iż nieprawdą jest, 
że p. Gogolewski popełnił jakiekolwiek 
nadużycie na szkodę magistratu, za co 
został zawieszony w swych czynnoś" 
ciach. Natomiast prawdą jest, że p. Go- 
golewskiemu zostało wytoczone docho 
dzenie dyscyplinarne za niepodporząd= 
kowanie się rozporządzeniem kierowni- 
ka oddziału plantacji miejskich E. Tem 
plina. 


Wyższy kurs nauczy- 
cielski. 


Kierwnictwo instytutu nauczyciel- 
skiego w Łodzi zamierza wprowadzić w 
roku szkolnym 1926/27 wyższy dwu 
letni kurs nauczycielski w zakresie 
grup humanistycznej, (polski, niemiec 
ki, francuski i historj), przyrodniczo- 
geograficzny, matematyczno -fizyczny, 
oraz śpiewu i wychowania fizyczne- 
go. Wykłady odbywać się będą w 
godzinach popołudniowych 12 do 14 
godzin tygodniowo za opłatą mie- 
sięczną 17 zł. 

Na kursy powyższe mogą być 
przyjęci nauczyciele, posiadający peł 
ne kwalifikacje do szkół powszech- 
nych i najmniej roczną praktyką nau 
czycielską, lub też osoby bez prakty 
ki nauczycielskiej, które przedstawią 
świadectwa ukończenia szkoły śred 
niej i dowody conajmniej dwuletnich 
skutecznych studjów akademickich. 

Zgłoszenia i zapisy przyjmowa- 
ne będę od 6 do 25 września w kan 
celarji Nawrot 12, szkoła nr. 22. (b) 


Dr. Aleksander Margolis 
PIOTRKOWSKA 81. 
TELEFON nr. 12-81 


powrócił. 


(Szczegóły afery Samhorskiego i Fiegla. 
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WIADOMOŚCI CODZIENNE 


władz gdańskich. 


człowiekiem, całkowicie złamanym mo 
rolnie. Wierzy on głęboko w brak swej 
winy w tej sprawie, eo kilkakrotnie w 
„rozmowie z delegacją łódzką podkreślił. 

Nie moźna pominąć milezeniem 
stanowiska władz gdańskich, które w 
znacznej mierze atradniały przeprowad 
zenie bęzstronnego i szezegółowego 
śledztwa. Stanowisko to awydatniło się 
wobee członka rady nadzorczej banka 
dyskontowego Fiegla, ajętego na za- 
sadzie zlecenia sędziego śledczego 
w Bydgoszczy, a wypaszezonego przez 
władzę gdeńskie. 

Miljoner tęn wypaszezony został 
na podstawie podania o przyznanie 
ma obywatelstwa gdańskiego, złożonego 
w dnia aresztowania. W ten sposób 
ułatwiają władze gdańskie pobyt jed- 
nostkom, działojącąm na szkodę państ 
wa i społeczeństwa polskiego. Fiegel 
ma na samienia oprócz sprawy w ban 
ka dyskontowym również kombinacje 
w towarzystwie „Wisła* oraz cały sze 
reg innych podobnych tranzakcji. 


„Sprawiedliwość * 


Po powrocie delegacji specjalnej 
zarząda kosy chorych w osobach pp.: 
Kalezyńskiego i radn. Rapalskiego a- 
zyskaliśwy w sprawie tocząecgo się w 
sprawie przeciwko dr. Samborskiema 
śledztwa nast. źródłowe informacje. De 
legaci łódzcy zwrócili się do władz sq- 
dowych i prokaratorskich w cela uzys- 
kania informacji, czy dr. Samkorski w 
momencie realizowania tranzakcji w 
Banka Dyskontowym był na słażbie 
państwowej, co dla stwierdzenia stop 
nia jego winy miałoby doniosłe znacze 
nia, oraz, czy nie był on jaź aprzednio 
pociągany do odpowiedzialności sądo- 
wcj. 

Delegaci łódzcy uzyskali również 
widzenie z dr. Samborskim w więzienia 
śledczym w obecności urzędnika. Cho- 
dziło bowiem o zapoznanie się z zarzą 
dzeniami finansowymi, zwłaszcza zaś 
z zarządzeniami terminowymi, jakie 
mógł wydać w kasie chorych w Łodzi 
oskarżony bezpośrednio przed swym 
wyjazdem. Dr. Samborski jest obecnie 


Wczoraj wybuchł strajk 
w przemyśle pończoszniczym. 
Robotnicy nie czekali na konferencję. 


Jak już donosiliśmy, w związku z | bieg odbytych narad z przemysłowcami. 
żądaniami wystawionymi przez robotni- 
ków przemysłu pończoszniczego, któ- 


rzy zażądali 25 proc. podwyżkł, odbyła 


Po referacie wywiązała się burzli- 
wa dyskusja i w rezultacie robotnicy 
postanowili nie czekać do jponiedziałko 


się onegdaj konferencja wspólna, na | wej konferencji i natychmiast przyst: 

: 2 j a“ 
której jednak do porozumienia nie pić d6 Ar by RE: sposób ze 
doszło i postanowiono odbyć jeszcze | pz żądaną podwyżkę. 


jedną naradę w poniedziałek. 


Po onegdajszej konferencji odby: Zqodnie z tą uchwałą w dniu 


ło się w lokalu okręgowej komisji , wczorajszym we wszystkich fabrykach 
związków zawodowych zebranie robot- | pończoszniczych robotnicy w liczbie 
ników, i p. Danielewicz zreferował prze | 4.000 porzucili pracę. (b) 


Krzywdzące podatników zarządzenie 


zostało zmienione. 


przed 16 lipca, o ile zostały one odro- 
czone lub rozłożone na raty. Po roz- 
patrzeniu tego memorjału min. skarbu 
częściówo postanowiło postulatom ku- 
piectwa łódzkiego uczynić zadość, a 
mianowicie w sprawie podatku obroto- 
wego za r. 1926, lzba skarbowa otrzy- 
mała specjalny okólnik w tej sprawie, 
który ustalą, iż do kwot wplacanych, 
względnie ściąganych przymusowo na 
poczet | i II zaliczki na podatek obro- 
towy za r. 1926 nie należy w okresie 
od 16 lipca do 81 sierpnia b. r. pobie- 
rać nadzwyczajnego 10 proc. dodatku. 
Dodetek ten ma być doliczony dopiero 
począwszy od 1 września r. b. 


Przed 2 tygodniami stowarzysze- 
nie kupców m. Łodzi wystosowało do 
min. skarbu obszerny memorjał w spra 
wie 10 proc. dodatku do podatków. W 
memorjale tym wskazano, że postano- 
wienia przepisu, rozciągającego pobór 
tego dodatku, począwszy od 1 wrze- 
śnia r. b. na wszystkie bez wyjątku 
zaległości i bez względu na moment 
ich powstania, są sprzeczne z upowaź- 
nieniem ustawy, odnoszącym się li tyl- 
ko do zaległości podatkowych, których 
terminy płatności przypadają w okresie 
od 1 lipca do 81 grudnia r. b. W kon 
kluzji memorjał domagał się wydania 
zarządzenia, któreby zwolniłę od.10 preoc. | 
dodatku zaległości podatkowe, powstałe 


Czytajcie, prenumerujcie i rozpowszechniajcie 
„WIADOMOŚCI CODZIENNE". 


Znów mniej bezrobotnych. 
Sytuacja stale się polepsza, 


państwa, w samej Łodzi pobierało 
37.516 bezrobotnych zasiłki: 2.954 z 
funduszu bezrobocia i 54.576 ze skarbu 
państwa. 

W ubiegłym tygodniu straciło pra 
ce na teree P. U. P. P. w Łodzi 347 
bezrobotnych, otrzymało pracę 912 ro- 
botników, wysłano do pracy 128 rom 
botników, 

Urząd rozporządza 90 wolnemi 
miejscami dla robotników różnych za- 
wodów. 


Na terenie państwowego urzędu 
pośrednictwa pracy w Łodzi (m. Łódź, 
powiaty: Łódzki, Łęczycki, Łaski, Sie- 
radzki, Brzeziński) w dniu 14]VIII-26 r. 
było zarejestrowanych 54.558 bezrobot= 
nych, w tym samej Łodzi 42.164, Pa* 
bjanicach 5.108, Zduńskiej- Woli — 717, 
Zgierzu — 3.304, Tomaszowie-Maz. — 
8.863, Ozorkowie — 558, Konstantyno- 
wie — 361, Aleksandrowie — 72, Ru- 
dzie-Pabjanickiej — 391. 

Z zasiłków korzystało w ubiegłym 


tygodniu 47.418 bezrobotnych. W tym 52 bezrobotnych w ciągu ubiegłe" 
5.606 bezrobotnych brało zasiłki usta: ;, go tygodnia otrzymało zaświadczenie 
wowe z funduszu bezrobocia i 43.807 | na vigowe przejazdy kolejami państwo 


bezrobotnych zasiłki doraźne ze skarbu | wemi. 


= , SCRAP TOW Te s Mia; i Pa T EA > Zar 
g M ( 


M 106 


Wizytacja komendy 
policji przez wojewodę: 
Jaszczołta. 


W dniu wczorajszym p. wojewoda 
Jaszczołt w towarzystwie sekretarza 
przybył do komendy pol. państw. przy 
ul. Kilińskiego. 

U wejścia witali p. wojewodę ko- 
mendant policji wojewódzkiej insp. Wi- 
zimirski z zastępcą swym insp. Nie- 
dzielskim, nadkomisarz ŻZółtaszek, ko- 
mendant P.P. na m. Łódź nadkom. 
Izydorczyk i in. 

P, wojewodzie przedstawieni ze- 
stali wszyscy oficerowie policji, poczem 
p. wojewoda powitał zebranych dłuż 
szem przemówieniem. 

Następnie zwiedził wojewoda Ja- 
szczołt komendę policji na m. Łódź, 
wojewódzką komendę policji, okręgo* 
wy urząd policji politycznej i urząd 
śledczy, oraz cały gmach komendy. 

O godz. 3 po poł. p. wojewoda 
w towarzystwie insp. Wizimirskiego, 
insp. Niedzielskiego i sekretarza Rosie- 
kiego wyjechał na zwiedzenie oddziału 
konnego, gdzie powitali go komisarz 
rządu Iżycki, nadkomisarz lzydorczyk i 
komendant oddziału konnego podkom... 
Rozumski. P. wojewoda zwiedził od- 
dział konny, rezerwę pieszą i konną 
policji, koszary, świetlicę dla niższych 
funkcjonarjuszy, stajnię i t. d, poczem 
był obecny przy ćwiczeniach plutonu 
służbowego konnego oddziału, które 
prowadził komendant Rozumski. 


Umowy z pracownika- 
mi teatrów podpisane. 


Jak nam komunikuje polski zwią” 
zek pracewników teatralnych, już w 
dniu 3 sierpnia podpisana została umo- 
wa z dyr. Szyffmanem, a w dniu 8 b. 
m. z dyrektorem Teatru Popularnege 
Pilarskim. 

Zarówno żądania polskiego związ 
ku, jak i postulaty obu dyrekcji zosta- 
ly uzgodnione i przyjęte, a tem samem 
cała ta sprawa została załatwiona. (b) 


Pożar w fabryce 
Finctera. 


W dniu wczorajszym o godz. 5 
pa poł. wybuchł pożar w apreturze 
fabryki wyrobów pluszowych Teodora 
Finctera przy ul. Juljusza 17, 

Wskutek rozgrzania się transmisji, 
padła iskra na skrzynię po siarce i od 
ognia zapalił się dach. 

Zaalarmowani robotnicy częściowo . 
ogień zlokalizowali, a przybyłe na miej 
sce pożaru 3 oddziały straży ogniowej 
z komendantem Grohmanem na czele 
zgasiły ogień w ciągu 15 minut. 

Straty z powodu spalenia $się da- 
chu i kilka sztuk towaru nieznaczne. (b) 


GZNE 


znaki ochronne 


Jeleń i Schicht 
są_ najlepszą gwarancją 
dobroci i czystości mydła 


Kto dba o bieliznę i o ręce, kto prag- 
nie oszczędzić sobie trudu, niech nie 3 


pozwala wmówić sobie, że inne mydła 
są również dobre 


NIECH ŻĄDA TYLKO NAJLEPSZEGO 


MYDŁA JELEŃ SCHIGHT. 


Nierozłą 
| 


- 1Y 
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Dzisiejsze święto 
żołnierza. 


"W dnła dzisiejszym w rocznieę 
odparcia najazdu bolszewickiego, od 
będą się w świątyniach nabożeństwa, 
a niezależnie od tego nastąpi aroczys= 
tość poświęcenia przez ks. biskapa Ty 
mienieckiego fandamentów pod kościół 
M. B. Zwycięskiej. 

W kościele garnizowym odbędzie 
się nabożeństwo dla garnizona łódzkie 
go, poczem w koszarach wygłoszone 
będą odczyty i pogadanki na temat 
„Cud nad Wista“. (b) 


Zaraza płucna w woje- 
wództwie łódzkim. 


W województwie łódzkim ostatnio 
zauważono zarazę płucną u bydła, wo- 
bec czego władze odnośne zarządziły, 
by zarażone bydło zostało wybite, zaś 
państwo zapłaci odpowiednię odszko- 
dowanie właścicielom. 

Po zlikwidowaniu zarazy płucnej 
województwo łódzkie będzie mogło 
eksportować bydło zagranicę. 


Komisja likwidacji 
strajku. 


Wobec wyjazdu do Warszawy de- 
legata magistratu do komisji, powołano 
dla załatwienia postulatów pracowników 
magistratu m. Łodzi, p. wiceprezydenta 
Groszkowskiego — dalszy ciąg obrad 
komisji odbędzie się w poniedziałek 
16 b. m. 


Memoriał zdemobilizo- 
wanych wojskowych 
w sprawie bezrobocia. 


W dnia wczorajszym związek zde 
mobilizowanych wojskowych wystoso- 
wał do p. wojewody Jaszezołta mémo 
rjał w sprawie zatrudnienia przy kana 
lizocji i przy nowo badającej się linji 
Łódź—Zgierz zdemobilizowanych któ” 
rym rząd masi wypłacać zapomogi 
oraz wydawać bezpłatne obiady. 


Zatarg w tomaszows- 
kiej fabryce sztucznego 
jedwabiu. 


Do związków zawodowych przy 
ul. Narutowicza wpłynęło ponownie 
żądanie robotników tomaszowskiej 
fabryki sztacznego jedwabia a na ska 
tek tego, że przemysłowcy na pierw 
szej konferencji obiecali udzielić robyt- 
nikom 12 proe. podwyżki, cez uczyni 
li to na niektórych tylko działach, po 
zostali robotnicy zwrócili się do związ- 
ków zawodowych aby te ostatnie wpły 
nęły na zarząd fabryki, by wszystkim 
bez wyjątku robotnikom wypłacona 
została 12 procentowa podwyżka. (u) 


Jakie kategorje więź- 
niów objęte zostały 
amnestją. 


Ze źródła miarodajnego informa 
ją nas, że zgodnie z zatwierdzoną 
przez rząd amnestją dla wieźniów poli 
tycznych, z dobrodziejstwa / amnestji 
skorzystają ci więźniowie, którzy w 
dnia ogłoszenia wyroku sądowego nic 
ukończyli 17 lat. 

Na podstawie danych ze wszyst 
kieh sądów okręgowych, lista tej kate 
gorji więźniów obejmaje około 40 osób. 

Jak nas informają, amnestja zo 
stanie wprowadzona w życie po pow 
rocie p. ministra Makowskiego z ar 
lupu. - (v) 


Kiedy zabraknie 
złoczyńców ? 


Jak nam donoszą z Piotrkowa, na 
podstawie lustracji, dokonanej przez 
urząd wojewódzki, wskutek której zos 
tał zawieszony w urzędowaniu referent 
starostwa piotrkowskiego, Maniecki — 
sędzia śledczy postawił w stan oskar- 
żenia byłego starostę piotrkowskiego, 
Fijałkowskiego, zwolnionego już przed 
tem ze służby, oraz referenta tegoż 
starostwa, Manieckiego. (p) 


WIADOMOŚCI €QDZIENNE 


Czy Żyrardów zostanie oddany 


pod zarząd 


W dniu wczorajszym, 14 b. m. 
p. premjer Bartel wezwał na konfe- 
rencję międzyministerjalną p. wojewo 
dę Sołtana, który jak wiadomo, za- 
proponował oddanie zakładów żyrar 
dowskich pod zarząd państwowy, wo 
bec odmowy dyrekcji zakładów uzna 
nia arbitrażu. Na konferencji tej re 
prezentowane będą ministerstwa spr. 
wewn ,piacy i opieki społecznejoraz 
skarbu. 

Konferencja wyznaczona została 
na godz. 17. Jak słychać wątpliwe 
jest, by rząd miał możność przychy- 
oA się do wniosku p. wojewody 
Sołtana z braku niezbędnych na ten 
cel funduszów. 


państwowy? 


Wobec tego, że fundusz bezro- 
bocia, nie jest uprawniony statuto 
wo zasiłków robotnikom. zakładów 
żyrardowskich, gdyż opuścili oni sa- 
mi pracę, staraniem p. wojewody Soł 
tana do którego rob tnicy się zwró 
cili o interwencję, rząd zadecydował 
wydać jednorazowy zasiłek na rzecz 
wymienionych robotników z fundu- 
szu opieki społecznej. 

Zasiłek ten w wysokości 124 
tys. zł. wypłacony zostanie w dniu 
dzisiejszym na ręce wiceprezydenta 

1 m. Żyrardowa. 


Z sumy tej przypadnie na każ- 
dego robotnika po 20 złotych. 


Przedstawiciele Łodzi 
na międzynarodowej konferencji. 


Onegdaj wyjechali na konferen 
cję rady międzynarodowego związku 
robotników przemysłu włókiennicze- 

o do Pragi jako reprezentanci Ło- 
dzi: poseł Szczerkowski i radny Mil 
man. 

Na konferencji tej omawiana bę 
dzie sprawa reorganizacji związku 
i oparcia jego podstaw statutowych 


na całkiem zmienionych podstawach. 


Konferencja rady generalnej po 
trwa 3 dni. 


W toku dyskusji pos. Szczerkow 
ski wysunie szereg momentów, doty 
czących przemysłu włókienniczego 
w Polsce w związku”z ostatniemi wy 
darzeniami politycznemi. 


Wiadomości sportowe. 


Turyści — Ruch 


W dnia dzisiejszym odbędzie się 
na boiska W. K. S. inaugaracja spotkań 
z Cykla o mistrzostwo Polski. 

Z okręgu górnośląskiego przyjeź- 
dża Rach który panktaalnic o godz. 
5 po poł walczyć będzie, o tak cenne 
dwa punkta w mistrzostwie, z mis- 
trzem naszego groda Tarystami. 

Walka to będzie zażarta, gdyż wy 
roki poziom gry oba drużyn daje rękoj 
mię że zespoły starać się będą wszyst 
kimi siłami o palmę pierwszeństwa. 

Rach przyjechał w swym najsil- 
niejszym składzie. 

Taryści też wystawiają swój pierw 
szorzędny garnitur a mianowicie: 

W bramee Michalski — w. obronie 
Marczewski, Kahl w pomocy Hine, Wie 
liszek, Kohan w ataka Hermans, Kala 
wiak Stef, Kabik, Al. Kubik, Michal- 
ski IT. 

Znejąc jaż dobrze ambicję klaba 
Tarystów w rozgrywkach mistrzowskich 
należy słę powożnie liczyć z ich zwycię 
stwem. A że zawody stać będą na wy- 
sokim poziomie, jak również będą bar 
dzo emocjonujące o tym nikt wątpić 
nie może, 

Ze swej strony życzymy klabowi 
Tarystów powodzenia w  dziszejszym 
spotkania. 


Wielki raid lotniczy 
Polska—państwa Bałtyckie 


Warszawa—Ryga—Talin—Rewel— 
Helsingfors. 


W najbliższych dniach, zależnie od 
pogody, lotnictwo polskie: złoży pierw» 
szą wizytę lotniczą w Helsingforsie. 
Lot odbywać się będzie przez Rygę i 
Rewel gdzie aparaty również będą lą- 
dować. Bliższe szczegóły tego raidu 
nie zostały jeszcze w zupełności opra- 
cowane. Termin rozpoczęcia raidu w 
zależności od pogody ustalony zostanie 
na koniec b. tygodnia lub na 
przyszłego tygodnia. 

Kierownikiem 


tego raidu będzie 


początek | krea 


| Przed meczem między- 
okręgowym 
Łódź — Poznań. 


W dniu 12 września odbędzie 
się w Poznaniu rewanżowe spotka- 
nie międzyokręgowe Łódź—Poznań. 
Oba zespoły według wszelkiego praw 
dopodobieństwa wystąpią z rezerwo- 
wymi graczami, albowiem w dniu 
tym we Lwowie odbywa się między- 
państwowy mecz Polska—Turcja. 

W skład reprezentacji polskiej 
wejdą „zarówno gracze łódzcy, jak i 
poznańscy. 


Z sekcji kolarskiej 
„„Bar-Kochby*'. 


Dziś, w niedziele, dnia 15 b. m. 


wyruszą kolarze „Bar-Kochby* do 
Piotrkowa przez Rudę — Rzgów — 
Tuszyń. 


Jednocześnie członek towarzystwa 
p. Mojżesz Cukierman rozstanie się z 
wycieczką w Piotrkowie, udając się 
rowerem naokoło województwa Ra~ 
domskiego, przyczem p. Cukierman 
starać się będzie przebyć powyższą 
drogę w jaknajkrószym czasie. 

Zbiórka kolarzy o godzinie 5.30 
rano w lokalu towarzystwa, Południo- 
wa 11. 


Hakoach — W. K. S. 
5:4 (2:8) 

W dnia wczorajszym” na boiska 
D.O.K. IV odbyły się ostatnie zawody o 
mistrzostwo kl. B, między Hakoachem 
a W.K.S. 

Mecz ten zakończył się zwycię= 
stwem Haxoacha w stosanka 5:4. 

Gra bardzo interesująca, prowa” 

: dzona była w bardzo szybkim tempie. 
Bramki strzelili dla zwycięzcy Se- 
Edelbaam i Lipszye po jednej. 
Dla w.K.S. Szamlak 2, Magin 1, 
Gosławski 1. 
Sędziował 


we: 


p. Kozielski bardzo 


Śziacgcłowe sprawozdanie zamic- 


szef lotnictwa pułk. sztabu Rayski, który |] Śtimy we wtorkowym namerze. 


brał udział w znanym raidzie Paryż — 
Konstantynopol — Warszawa. Raid od- 
będzie się trzema samolotami. Pilotami 
dalszych dwuch samolotów będą: pułk. 
Kossowski, dowódca 11 płk. lotniczego 
i por, Kuzian, również z 11 pułku leto. 


L. K.S. — Cracovia 


W dniu dzisicjszym na boisku Cra 
eożi w Krakowie o godz. 11 przed poł. 
rczegranc zostaną zawody towarzyskie 
między Cracovią a Ł.K.S. 


NW OE O AE eko LOWASAN 3 
Akcja ciearingową. 


Państwowy arząd pośrednictwa 
pracy w Łodzi wysłał kandydatów na 
zgłoszenia clearingowe — 7-mia na poz. 
185 i 35 na poz. 184. 

Wydano zaświadczeń do starostw 
i komisarjata rząda na uzyskanie bez= 
płatnych paszportów zagranicznych— 15, 


O zwiększenie sumy 
na zapomogi. 


Zmniejszenie przez ministerstwo 
sumy, przeznaczonej na wypłaty zasił 
: ków dla bezrobotnych pracowników 
umysłowych wywołało wśród tych os 
tatnich rozgoryczenie, 

W dnia wczorajszym odbyły się 
w tej sprawie narady w związkach 
i w konklazji achwalono wysłać we 
środę do Warszawy delegację któraby 
zażądała zwiększenia samy na zasiłki. 


Zatarg ze stolarzami 
trwą. 


Przed paru dniami, okręgowa ko* 
misja związków zawodowych wysłała 
do majstrów stolarskich pismo z żąda” 
niem podwyższenia płac robotnikom o 
50 proc. zgodnie z uchwałą walnego 
zgromadzenia, 

Wczoraj majstrowie stolarscy na- 
desłali odpowiedź, w której zaznaczają, 
że sprawa żądań pracowników omawia 
na będzie na najbliższem posiedzeniu 
cechu i o decyzji okręgowa komisja 
zostanie powiadomiona. (b 


Nie tam gdzie potrzeba. 


Wobec następujących obecnie po- 
wrotów znaczniejszej liczby kuracjuszy 
z szeregu miejscowości leczniczych, 
władze kolejowe w Łodzi powiadomio~= 
ne zostały o powiększeniu składa wszy” 
stkich pociągów w kierunku Poznania, 
Packa, Gdańska, Krakowa, Lwowa i Za- 
kopanego. Skład tych pociągów po" 
większony zostaje o jedną trzecią. Po" 
ciągi pospieszne, odchodzące i przy- 
chodzące do Łodzi w tych kierunkach 
zostaną powiększone do maksimum 
obciążenia t. j. do 138 wagonów w każ” 
dym pociągu. 


Prof. gimn. 


znany literat 


przyjmie lekcje literatury polskiej w za- 
kresie 8-miu klas szkoły średniej, lub 
z literatury zagranicznej. 
Informacji udziela Dr. Fallek telefonicz= 
nie 13-44, lub ustnie w red. „Wiad. 
Codz.“ od 12— 1 po poł., lub 6—8 w 


Córka miljonera na bez 
ludnej wyspie. 


Przed 19 laty zniknęła bez śla- 
du młoda i urodziwa miss Berta 
Saoul, córka miljonowego przemy- 
słowca z Filadelfjj. Zrozpaczony oj- 
ciec czynił wówczas wszystko, co 
tylko było możliwem, aby zaginioną 
córkę odszukać. -Pomimo jednak 
wszelkich wysiłków i poszukiwań, na 
ślady Berty nie natrafono. 

Igoto niedawno zaginiona odna- 
lazła się na małej wysepce Archipe- 
lagu Polinezejskiego. 

Kryjówkę jej znaleźli angielscy 
marynarze, którzy przypadkiem wy: 
siedli ze statku i poszli wgłąb wyspy, 
celem zaopatrzenia się w wodę do 
picia. Zobaczyli oni na wybrzeżu 
grote w skale, otoczoną drzewami. 

rota ta stanowiła mieszkanie miss 
Berty Saoul, która opuściła dom ro- 
dzicielski i wszelkie uciechy świata, 
aby żyć tutaj w tej samotni. Kom- 
pletnie zaniedbana, w łachmanach o 
niechlujnym wyglądzie, zrobiła na 
marynarzach wrażenia osoby vmysło 
wo chorej. Pomimo oporu przetran- 
sportewano ją na pokład statku i 
zawieziono do Londynu. Tam dopie 
ro wyjaśniła się tajemnica jej pocho- 
dzenia, 


afer L du 
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Oznaki ożywienia gospodarczego. 


Sprawdzania oddziałów Banku Po|- 
skiego za miesiąc ubiegły przynoszą 
cały szereg informacji, świadczących o 
wzmagającem się ożywieniu gospodar- 
czem w kraju. 

Oddział częstochowski donosi: w 
niektórych gałęziach przemysłu daje 
się zauważyć znaczne ożywienie. Prze- 
dewszystkiem przemysł jutowy, mając 
znaczne zamówienia nietylko krajowe, 
lecz także zagraniczne — do krajów 
bałkańskich — przystępuje do pracy na 
trzecią zmianę. Przemysł bawełniany 
pracuje normalnie. W przemyśle weł- 
nianym nastąpiła pewna poprawa. Prze- 
mysł papierniczo-przetwórczy ma znacz: 
ne zamówienia. 

Oddział łódzki ` donosi: wskutek 
utrzymania się złotego na relatywnie 
stałej wyżynie wzmógł się ruch na tu" 
tejszym rynku. Już dawno nie widzia- 
no w Łodzi tylu obcych kupców, co w 
tym czasie. |[Podiwpływem obniżonej sto 
py dyskontowej Banku Polskiego zma” 
lała także w okresie lipcowym prywat- 
na stopa dyskontowe, wahając się od 
2 proc. do 8 i pół proc. W branży 
wełnianej nastąpiło ożywienie ze wzglę 
du na sezon zimowy. 

Oddział białostocki pisze: w życiu 

` przemysłu białostockiego nastąpiła znacz 
na poprawa, Fabryki, które przez dłuż- 
"szy czas były nieczynne, zostały uru= 
chomione. Garbarnie są czynne. Tar- 


A 


Sytuacja w handlu i 


„ W ubiegłym tygodniu zwrot ku lepszemu. 


Ubiegły tydzień minął pod znam 
kiem znacznego ożywienia w handlu i 
wzmożenia pracy w przemyśle. 

Na zmianę tę wpłynęło w pierw- 
szym rzędzie ustabilizowanie się złote” 
go oraz przygotowania do sezonu zi- 
mowego, który zapowiada się jaknaj- 
lepiej zarówno jeśli idzie o spożycie 
wewnętrzne, jak i o eksport. 

Fabryki po większej części urucho 
mione zostały na-6-dni w tygodniu, w 
innych czynią do tego uruchomienia 
przygotowania. 

W ubiegłym tygodniu bawili w 
Łodzi kupcy prowincjonalni i zagranicz 
ni i choć większych tranzakcji nie prze 
prowadzono, to poczyniono umowy 
wstępne na sezon zimowy, a jedyną 
przeszkodą było żądanie hurtowników 
łódzkich, którzy od kupców z niektó- 
rych miejscowości w kraju i zagranicą 
żądali gotówki w całości. Doszło jednak 
do porozumienia, że do pierwszych dni 
września wyjaśni się czy stan kredyto- 
wy tyćh kupców zasłuży na zaufanie 
czy też nie. 

Zarówno towary bawełniane jak i 
wełniane brakują na składach i spodzie 
wane jest uruchomienie niektórych 
fabryk na dwie zmiany, by tę za 
mówienioin i zapełnić składy. (b) 

$. * 
x 

Ponieważ okazało się że jest „ruch 
w interesie*, zwróciliśmy się do przed- 
stawicieli kupiectwa i przemysłu, a na~ 
stępnie związków robotniczych, by po» 
twierdzenie tak pomyślnych noroskopów 
usłyszeć od tych, którzy stale badzją 
tętno naszego Życia ekonomicznego. 

Przemysłowcy są bardziej umiar- 
kowani i niezbyt różowo patrzą w przy 
szłość, chóć czynią to może z przyzwy 
czajenia. 

Uważają oni że widoki na eksport 
są zbyt słabe by juź wołać „hosanna“. 
Rząd nie zawarł jeszcze traktatu z Ros 
ją, a inne kraje są po części obstawio- 
ne przez przemysł bielski. 

'Co do zbytu wewnętrznego, to 
"choć siła nabywćza obywateli wzmogła 
się, to jednak jest one jeszcze zbyt 
słaba, by popyt na rynkach wewnętrznych 


mógł mieć większy wpływ na przemysł, 


Z Z OZ WA 


taki oraz fabryki dykt pracują bez 
przerwy. Pieniądz na rynku prywatnym 
znacznie staniał. 

Oddział drohobycki donosi: naj- 
istotniejszym znakiem chwili obecnej 
jest dające się wszędzie wyczuć polep- 
szenie sytuacji gospodarczej. Banki 
obniżyły stopę procentową, a także i 
handlarze gotówką na bony zni:ewclani 
zostali do zrewidowania swych zysków, 
pobierając obecnie 5 proc. zamiast da- 
wnych 5 lub 6 proc. w stosunku mie- 
sięcznym. W przemyśle naftowym ten 


dencja na ropę od dłuższego czasu 
zwyżkowa. 
Oddział w Grudziądzu pisze: od- 


lewnie żelaza i emeljernie wykazują sil- 
ne ożywienie, Fabryki maszyn pracują 
bez przerwy przy ośmiogodzinnym aniu 
roboczym. 

Oddział katowicki pisze: poprawa 
gospodarcza poczyniła dalsze postępy 
o miesiącu sprawozdawczym, znajdu: 
jąc wyraz we wzmożonym eksporcie 
węgła, który w miesiącu lipcu osiągnął 
rekordową cyfrę 1.292.173 tonn. 

Oddział kielecki donosi: eksport 
wyrobów emaljowanych i drzewa roz- 
wija się pomyślnie. 

Oddział w Lidzbarku pisze: w bar=- 
dzo znacznym stopniu wzrósł w ubie- 
głym miesiącu eksport towarów zagrą- 
nicę. 


Jednak zgadzają przemysłowcy: z 
tem, że sytuacja znacznie się poprawiła, 
co zresztą jest widoczne i wypływa z 
całego szeregu pocieszających symp- 
tomów. 

Szczerzej odpowiadają kupcy, choć 
i im trudno jest pozbyć się widma hau* 
issy dolarowej, bankiuctw, licytacji i 
nnych podobnych klęsk, jakie ostatnio 
trapiły nasze kupiectwo. 

Zaufanie, raz poderwane trudno 
jest skierować na drogę wiary i ufności. 

Tem się tłumaczy rezerwa, z jaką 
kupiectwo nasze odnosiło się w ubieg- 
łym tygodniu do przybyłych z prowincji 
i zagranicy kupców. 

Ci ostatni zrozumieli, że ciosy nie 
dawno minionego okresu musi zaleczyć 
czas, to też większość tranzakcji odło* 
żono do pierwszych dni września, a 
obecnie pracuje się na skład, by w sto 
sownej chwili pozostała tylko kwestja 
pokrycie. 

W końcu przedstawiciele związków 


Oddział w Lublinie donosi: popra” 
wienie sę złotego sprawiło, Że wieś 
buduje wiele, wiele budują male mia- 
steczka, Stan na rynku pracy ulega 
powolnej, ale zasadniczej poprawie. 


Oddział poznański pisze: w prze- 


„myśle metalowym zwiększono ilość ro" 


| przemyśle. 


botników. W przemysłach drzewnym i 
chemicznym praca odbywa się normal- 
nie. W przemyślę młynarskim ożywie- 
nie bardzo znaczne. Konjunktury wy- 
wozowe były bardzo korzystne, prze- 
dewszystkiem dla ziemiopłodów, Zaufa 
nie do banków powoli zwiększa się, 
wycofywanię wkładów ustało i dzięki 
temu sytuacja solidniejszych banków 
znacznie się poprawiła. 
Oddział radomski 
mysł odczuwa pewną poprawę we 
wszystkich niemal dziedzinach 


Oddział w Równem pisze: z Rosją 
Sowiecką ruch handlowy wzmaga się. 


Oddział w Jaśle donosi: eksport. 
byała ı drzewa wzrasta. Polskie huty 
szkła w Krośnie są w pełnym ruchu 


Oddział krakowski donosi: popra" 
wa w handlu i przemyśle uwidacznia 
się coraz wyraźniej. 

Oddział w Rybniku informuje: sy- 
tuscja w przemyśle węglowym coraz 
pomyślniejsza, zwały znikły. Ruch bu- 
dowlany w pełni. 


donosi: prze- 


wyraz li swe zadowolenie z sanacji sto 
sunxków, choć w wielu zakładach prze- 


mysłowych mają miejsce zatargi, choć 
często „zwyczajem lat ubiegłych“, a to 
na tle stawek, urlopów, minionej pode 
wyżki i t. p. 

Obecnie jednak rozpoczyna się 


okres spokojniejszej pracy, gdy robote 
nikowi nie będą stemploweć książeczki 
obrachunkowej z tygodnia na tydzień 
i gdy będzie on mógł pracować spokoj 
nie, bo i zatargi o grosze nie będą 
miały miejsca. 

Jeżeli tylko rząd będzie mógł u- 
trzymeć choćby dotychczasowy poziom 
cer, nie mówiąc już o konieczności ich 


obniżenia, to najbliższ4 przyszłość w 
przemyśle włókienniczym zapowiada 
się nieźle. 


Oto mnej więcej obraz sytuacji w 
oświetleniu miarodajnych czynników. 
Co da 


przyszłość dalsza — qui 
vivra-verrð. 3 


bn. 


ZAL 


ROZPORZĄDZENIE 0 WOLNYM HANDLU 


WALUTAMI. 


Warszawe, 14.8. Tel. wł. Rozpo* 
rządzenie w sprawie wolnego handia 
walat okaże się w „Dziennika Ustaw“ 
dopiero po ogłoszeniu astawy scjmowej 
o przecłażeniu pełnomocnictw dla mi- 
nisterstwa skarbu do regalacji obrotu 
walatami. Rozporządzenie o wolnym 
obrocie walatami oparte jest towiem 


na tei ustawie. 

Rozporządzenie to przywróci stan 
z przed gradnla 1925 roku. Jak wia»: 
domo z końcem zeszłego roka mini-. 
ster skarbu Zdziechowski członek ko- 
alicyjnego rząda p. Skrzyńskiego zniósł 
rozporządzenie min. Grabskiego o woł- 
nym handla walutami. 


SANACJA FINANSÓW GDAŃSKA. 


GDAŃSK, 148 (tel. wł.). Ciężkie 
położenie finansowe w. m. Gdańska 
wysunęło na czoło wszystkich roztrzą” 
sanych zagadnień sprawy wprowadzenia 
jaknajdzlej  posuniętej oszczędności. 
Wczoraj odbyły się obrady między 
przedstawicieizmi frakcyj sejmu gdań- 
skiego z przedstawiciełami urzędników 
gdańskich. 
że konieczne 
finansom w. m 


jest przyjść 
. Gdańska 


z pomocą 
przez zasto” 


Frakcja liberalna uchwael ła, 


—u—— m 
——-. 


sowanie os**czędneści, które mają dzć 
wolnemu unastu 9 i pół milj. guldenów 
roczne. W sprawie obniżenia pobo- 
rów urzędniczych frakcja liberalna zgo- 
dziła się z poglądami liberalnego zwią- 
zku urzędników. Pobory te mają być 
obniżone do dwustu guldenów miesięcz- 
nie. Prócz tego ma być pobierany sie- 
dmioprocentowy podatek od poborów 
urzędniczych, który da skarbowi m. 
Gdańska cztery miljony dochcdu. 
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z 


Dolar i Złoty. 


W dniu wczorajszym na łódzkim 
nieoficjalnym rynku walutowym kurs 


dolara kształtował 
9.04—9,08. 

Tendencja spokojna, 
uwarzyć wyczekiwanie. 

Jest to objaw spotykany zawsze 
w soboty, gdyż na dzień niedzielny 
jest o wiele mniejsze zapatrzebowanie 
na waluty zagraniczne. | 

Z Warszawy donoszą: 

Wczoraj, w związku z ogólną słab 
szą tendencją dla walut zagranicznych 
kurs dolara obniżył się do 9.02. Obrót 
wczorajszy wyniósł 
które przeważnie pokrył Bank Polski, 

Na giełdzie nieurzędowej płacono! za 
dolara 9.04 przy zupełnym braku na- 
bywców. 


Dol. St. Zjedn. 
9.06, kupno 9.02). 


się na poziomie 


daje się za= 


9.04 (sprzedaż 


CZEKI: 


Kopenhaga 241.80 242.40 241.20 
Holandja 365.05 365.96 364.14 
Londyn 44,20 44.31 44:09 
New-Vork 9.07 9.09 9.05 

Paryż 2530 25.36 25.24 

Praga 26.93 27.— 26.86 
Szwajcarja 175.80 176.24 175.36 
Włochy 30.10 30.17 30.03 


AKCJE. 


Bank Dyskontowy 7.25 7.50 
Bank Handlowy 2.90 

Bank Polski 81.25 80.25 80.50 
Bank Przem. we Lwowie 0.20 
Bank Zachodni 1.10 1.20 
Zjedn. Ziem. Polsk. 1.30 
Zarobkowy 6.25 

Puls 3.50 

Zgierz 0.70 

Czersk 0.44 

Cukier 2.45 2.40, 2.48 

Łazy 0.15 

Nobel 2.60 ' 2.63 

Węgiel 60.50 59.50 

Naita 0.25 

Cegielski 16.50 17.— 

Lilpop 0,82, 0.83 0.82 
Modrzejów 3.25 3.15 318 
Norblin 0,97, 

Ostrowieckie 5.80 6.— 
Parowozy 0.28 0.39 0.37 
Pocisk 0.80 
Rudzki 1.07, 106, 1.07 
Starachowice 1.65 1.66 1.63 
Zawiercie 9.— 9.25 
Żyrardów 9.15 9.25 9.20 
Borkowski 0.72 

Haberbusch 6.35- 6.50 
Żegluga 0.10 

Tow. pożyczkowe 2.00 


Notowania złotego polskiego w 
ten 14 go sierpnia 1926 f., Za 100 zło- 
tych: Londyn za 1 funt szt. 45.—, Zu- 
rych 56.50,Berlin 46.86, —46.84, wypłaty 
na Warszawę 46.13-46.37 Katowice 46,18 
— 48,37, na Poznań, 46.28 — 46.47, 
Gdańsk 66.68 — 56.82. wypłata na 
Warszawę 
77:50, —78.—, banknoty 77.25 do 
78,25, Praga 373.— 


Londyn, 14.8 (Pat). Zamknięcie. 
N.-Jork 4.85,7/8. Holandja 12.11, 
Francja 177.27, Belgja 180.25. Włochy 


141.87, Niemcy 20.40,50 Szwajcarja 
25.14,  Hiszpanja 31.82, Danja 
18.27.50. Szwecja 18.14, Norwegja 


22.16, Helsingfors 192,87. Praga 164.— 


Wiedeń 34.41. Warszawa 45.—. Mon- 
treal 4,85,1|8, Portugalja 2.53. 
>| f h bh GA S po 


180.000 dolarów, 


56 58—56.72, Wiedeń czeki - 
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LECZNICA 


lekarzy specjalistów | rabinet dentyst. 


ul.Piótrkowska 62. Tel. 31-53. 


Od 10-11 i od 6—7 
» 12-1 » 4—1 


Dr. B. Robinson  |Od 10-11 i od 7—8 
Choroby we- „ M. Wolfson „» 12-2 


WNĘTSRA „ A. Tenenbaum | „ 4-6 


Dr. St. Gutentag 
» L. Familier 


Choroby dzieci 


Choroby chi- Dr. Fokszański 
rurgiczne » l. Szreiber 


Od 1.30—2.30 
» 4-5 


Od 11-1 
» M. Feldman s 5.30—7.30 

Choroby kobie-| „ Ch. Zeldowicz-| „ 3-5 niedz., Wto- 

ce i akuszerja Kłaczkowa'rek, Czwartek, Sob. 

» G.Zand-Tenen |Od 3-5 niedziela, 

baumowa pon., środa, piątek 


Dr 


. D. Alterman 


Choroby ner- 
aA Dr. M. Maślanka  |Od 1-2.30 


Choroby skórnejn. p. Braun Od 12-3 


weneryczne 1 
moczopłciowe | ” J. Sołowiejczyk| „ 5-8 


Dr. 1. Stupay Od 1—2 
Choroby oczu » S. Holenderska|6—8 w niedz. 12—2 


Choroby uszu |Dr. M. Klaczko Od 11—1 i od 7—8 
gardła nosa | „ Bol. Kon » 3—5 


Lek. dent. SSSzewes'Od 9-11 i od 8-9 
Choroby zębów „ M. Reznikowa | „ 11—2 
i jamy ustnej | „ B.Czudnowska| „ 2—5 
» N. Kacenbogen| „ 5—8 


Lecznica czynna od 9 rano do 9 wiecz. 
| Wykenywa się operacje, NAŚWIETLANIA LAMPĄ 


KWARCOWĄ, elektryczne i analizy. 


Zęby sztuczne, korony, mostki złote platynowe i t. d. 
am Wizyty w mieście. Dyżury nocne. Pomoc akuszeryjna. 


Nie dopusz- z va TT A A || waszych ko. kot Lękarz-Dentysta E 
Gajcie do LI C Y al. A „gb J i "zztowności. (Ch. Epsztejn-Szeftel 


d k 1diikakii bryl zł b 17 Zgierska 17, front, I piętro EODEM © 0 z 

gdyż za kwity lombardowe, brylanty, Złoto, srebro przyjmuje od godz. 9—1 i od 3—8 PIERWSZA ŁODZKA 

E A ta pe piblleraki, ANTIP J f IAŁKO fo o al goa omlygi, Porady boze hemiczna larbiarnia fu di 
) 7 4 Telefon 31-46. C l 


SUMIENNE ZAŁATWIANIE. 


VORTE DREIO TISERE TYPE E SE ZI 
SUMIENNE ZAŁATWIANIE. 
meme | POSzukiwane W. SCHÖNMANA, ul. Gdańska 8, ftont, II p. 
|] PAMIĘTAJ i Ed [m2 || duży lub 2 małej F:*u* wszelkiego rodzaju futra na wszystkie kolory 


odświeża (sztrajchuje) używane: wydry, skunksy, małpy, 


nurki, sobole, foki etc. na kolor naturalny, sposobem 


+ A 2 " . . z HH s 
że najtaniej i najdogodniej kupić możesz Tapicersko-Dekoracyjna pokoje 7 kuchnią elektrycznym podług najnowszego systemu lipskiego. 


RA E pg P a Również lisy, szopy, amerykańskie oposy farbuje się na 
kolor skunksowy. Popielice na kolor soboli i fok. 
L E r a C own i a wprost od gopsodarza Czyszczenie białych futer. .*. „. Garbowanie. 


tylko , Í Í n aa kabapki), Kiześsta, a wysokie komorne. Z powodu kryzysu ceny niskie. 
w firmie NAJTAŃSZE R DEO zj RAREN śe AN Oferty sub. „I. D.“ do adm.|* ™Tm0ninmmmímnmnininnmiip pinnin 


dawniej Piotrkowska 9 OBECNIE G 
u 


ig Lewkowicz 
Górny Rynek 1. wskiej 2, wp kk : Składy 'elek- n” 


Długoterminowe kredyty. Długoletnia gwarancja J||Sprzedaż na raty i za gotówkę. A Szczekacz ul Zawadzka [6a 
= — a [| || Š je 
— | L+ LM LL Lo l aj i Į i i 
Piecyki i Kuchenki | aski -Í Orse iy a CENACH FABRYCZNYCH" 
Andrzeja 7, miesz. 8, front. ga B monńterom specj alny rabat. 


„Wiadomości Codziennych*. 
NANESETE 


Kupię dobrze prosperujący dom 
B i A 4 szamotowe własnego wyrobu można 

|. / ga g” B BB 8 = tylko dostać u 
za sumę do dolarów 10.000.||": WRENBERGA, Zgierska 13 Pokój słoneczny 


w cenie od 45 zł. ina dogodnych warunkach. 
Oferty sub. „Czysta hipoteka“ proszę skła- 


Do Sz. Klijenteli! 


Niniejszym mam zaszczyt zakomunikować, iż na- 
deszły najnowsze żurnale na sezon 1926/27 

Równocześnie zawiadamiam, że na składzie po- 
siadam wielki wybór materjałów zagranicznych i krajo- 
wych najnowszych deseni. 

Nadal polecając się łaskawym względom Szanow- 
nej Klijenteli kreślę się Z poważaniem 


Męski Zakład Krawiecki 


H. MILNER, Łódź 
Piotrkowaka 30, tel. 19 95 


dać do administracji „Wiad. Codz.“ ojj || aam a | z | oddam. 


Wiadomość: ul. Cegielniana 36, 


Ogłoszenia m. 11 do godz. 12-ej rano. 
„BIP*%a PY ce Z 1 R MG O M OC NADA Da ZZA I Ma Mc nA 


Wiśniowa-Góra. 
Do kompletu ireblowskiego 


pod kierownictwem wykwalifi- 
kowanej freblanki przyjmuje 
się dzieci w wieku 3 -~ 6 lat. 
Wiad.: Wiśniowa-Góra, Willa Reszka 
(obok „Toz'u*), Mleczarnia Wiedeńska. 
Zapisy przyjmuje się codz. od.4—6 w. 


Niech każdy jeden wie. że w 


„BAŻZARZE MEBLI" 
16 Konstantynowska 16 


R t = ` d DJ Į 

atujcie zdrowiej 

Najsłynniejsze światowe powagi lekarskie stwierdziły, że 

75'|(, chorób powstaje z powodu obstrukcji. 

Chory żołądek jest główną przyczyną powstania najrozmaitszych 

chorób, zanieczyszcza krew i tworzy złą przemianę materji. można kupić meble pojedyńcze oraz kompletne urządze- 
Słynne od 45 lat w całym świecie pI" "HH ""TG"""TG="" || nia po cenach konkurencyjnych i na warunkach" najdo- 


ZIOŁA z GÓR HARCU D-ra LAUERA | ——— 0% t w pryuwatnen mieszkania |goacych. z Rot zaneze wa wyb mai 


jak to stwierdzili prof. Berlińsk. uniwersytetu Dr. v. Leyden, Dr. Mar- wszelkiego rodzaju w su- ra 
tin, Dr. Hochfloetter i wielu innych Sobitnych lekarzy są dealnyja środ- royni gotowym stame „B RZAR MEBLI 


kiem dla uzdrowienia żołądka usuwają obstrukcję (zatwardzenie) są nie- l. OPATOWSKI M. BOCIAN, Konstantynowska 16. 
ooo Rozalia Ci ZARA ułatwiają funkcje organów Nowomiejska 27— tel 46-08— jm mna 
A acniają organizm i pobudzają apetyt. P>" "IG" JĄ" JO" 
ZIOŁA z GÓR HARCU D-ra LAUERA usuwają cierpienia wątroby, 


nerek, kamieni żółciowych, cierpienia hemoroidalne, reumatyzm i art- 


Biuro ogłoszeń 


retyzm, bóle głowy, wyrzuty i liszaje. ý k j 
ZIOŁA z GÓR HARCU D-ra`LAUERA zostały nagrodzone na wy- U p 0 0 | g 
pomaci ea Hy i tapan Caa | i złotymi medalami w 
adenie, Berlinie, Wiedniu, Paryżu, Londynie i wielu innych* miastach. J 
Tysiące podziękowań otrzymał Dr. Lauer od osób wyleczónyoji $ umeblowane 


Pore amen A wat Pd ólisjpadelko ak 22%, połączone luboddzielnie od za- |W Krakowie, Bonerowska 11 
UWAGA: Wystrzegać się bezwartościowych naśladownictw. Reklama raz do wynajęcia. przyjmuje wszelkie ogłoszenia i reklamy 


Reprezentant na Polskę: Józef Grossman. Warszawa, Chmielna M 49. „BIP*a do pism krajowych i zagranicznych. 
TEE REJ iż EPDE EDE 


Andrzeja 7, mieszk. 8. front 
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ma "O AME BL L. Maków 


Polonia-Pelace 
w Łodzi. pojedyńcze oraz kompletne 
A urządzenia poleca najtaniej 


WZOROWA SZKOŁA DLA DZIECI ŻYDOWSKIEJ INTELIGENCJI. 
Do klas przyjmowani są w wieku od 
SZKOŁA mm 7 lat chłopcy i dziewczęta. mm 
Język wykładowy — polski — wedle 


(koedukacyjna) programu szkół państwowych. 
F H | Język hebrajski na wysokości zadania. 
a AGENG soi- Przedmioty nauk religijnych pod kierunkiem 


slynnego talmudysty pana 


Nachumow Benjamina Kacenelsona. 


choroby wewnętrz- 
ne i kobiece 


|| przeprowadził zig ua uł. 
Wschodnią 51. 


Z powodu kryzysu ekonomicz- 
nego wprowadziliśmy w HOTELU naszym i ła Beż, e ZA 


CENĘ JEDNOLIT 
zł. NĘ od osoby na ie I. M. Terkeltaub 


włącznie z 25%, podatkiem auy ' | NARUTO WICZA 1? Dr. med. 


i wszelk. innemi opłatami dodatkowemi. w podwórzu, tel. 34-18 J BETTE 
a 


Dyrekcja: 


Ń A | Dła dzieci od 4 lat istnieje wzorowo B-cia Dobrzyńscy. 
Nowa Aleja 6. urządzona FREBLÓWKA. EZM OCET NOZ Warszawska fabryka kapeluszy) Piotrkowska 6 


między Nowomiejską | Rytmiczna gimnastyka, rytmiczne tańce. Roboty Tel. 44-95 
a Wschodnią. ręczne. :: Początki nauki. :: Opieka. lekarska. al er aa W. Cz fà R M Y à f 95. 
UWĘGAII Kto Arai mieć Sete? trwałe MEBLE d EIEEE zę 38 Powrócił. 
może nabyć po cenach konkurencyjnych (pra-|posiada na składzie kapelusze 
wie darmo 60 proc. taniej) tylko we firmie M. FOGEL, filcowe, oraz eiua kipe Fruk: 
Główna 47. Na miejscu wielki wybór własnego wyrobu. lusze ło przefasonowania ii ar 


Dla mniej zamożnych rodziców — 50 proc ulg. 
Dr. med. 


Zapisy codziennie od 11-ej do 1-ej i od.5-ej do 7-ej wieczór. 
YE EPE PTE A ROTO 
cenach konkurencyjnych Z ygmu nt 


EEEO KNS T A CY SADZE 
| 33 ————— —— UWAGA! Poszukuje się. GARNIERKI 
kinematograf, OŚWIATOWY pan a Daty Ner 


Wodny Rynek SE się świeży numer Choroby nerek, pę- 


cherza i dróg mo- 


e 
pisma tygodniowego o d mo H ho ( ÓW czowych. Przyjmuje 
5 3 : od 1—2iod 4—7 w. 
„PRAWDA? |e cesena onea 
Ama (reperuje) opony i dętki (dawniej Olgińskaj 


telefon 48-95, 59 


DLA DOROSŁYCH! od 10 sierpnia r.b.. DLA DOROSŁYCHI 
600.600 FRANKO W 
MIESIECZNIE 

10 akt. w rolach aeih Mikołaj Kolin, H. Darly i K. Vanel 

Nastepny program: „Hrabia Monte Cristo“ 

DLA MŁODZIEŻY! DLA MŁODZIEŻY! 
WŁADCA TRGRORY rysów: 
i tygrysów). 


Dramat w 12-tu częściach. 


TREŚĆ NUMERU: E. Pladek, Główna 43 


Organizacja naczelnych władz wojskowych. 

Kto powinien być ministrem wojny? Ferje ssi podwórzu, 
sejmowe. Terminowy handel dewizami. Z za KRYSZTAŁ! L. Frybulski 
kordonu czeskiego (List z Pragi). Władysław Zawadzka 1. 
HY Fr WRC A AN E. RE Przyjmuje wszelkie roboty: |Telefon Nr. 25-38. 
ski. Fala konjunktury ist z Algieru, czyszczenie Szyb wystawowych, fab- Choroby: skóre 
Stefan Heflich-Piotrowski. O sto lat wstecz. rycznych i prywatnych dow; | zykli- Log polka «m 


M. B. Bądźmy silni. L. Brun. Mój świat. J.||nowanie, drutowanie i froterowanie po- ; : 
. (leczenie światłem) 
sadzek, sprzątanie biur i mięszkań. Lampa kwarcowa 


ERA AIETEN 
Stycz. Z tysiąca i jednej nocy.. Rynek pie- 


53 niężny i giełda. Awil Język międzynarodowy. Ceny konkurencyjne. i ponieni 2: 
oe 

Kino yia O w 0 S$ G $ 1 Dr len. Wieniewski. < <i aia pirma „KRYSZTAŁ", Plotrk. 97. Przyjmuje. ad 9—2 
DZIŚ i DNI NASTĘPNYCH! [>.> d H i t d Dla pañ od 4-6 

— drocza- PEARL WHITE 7- UWAGA! DARMOI dwaca 1UP. MEL, II. utsztadi| ** AiR. o. 
amerykanka obrazie BŁĄ a ee bać daty ny BŁĄD Akuszerja i chor. kobiece "Matematyki, | 

2 e 
pięrwszorzędnęgo składu Zachodnia 62 (Cegielniana 23) łaciny 


Indyjski Testament 
delszy ciag isa: W podziemiach drapacza nieba 


UWAGA: Streszczenie I-ej serji przed rozpoczęciem każdego seansu. 
Ceny miejsc codziennie ħa wszystkie seanse: 


III m —30 gr., II m—60 gr. I m—70 gr. 
CERETI IEEE AE TA TART OEO OO VAT: TRZY ECA S YW: FT TEE ZNA 


udziela studentka, ! 
rutynowana nauczy 

cielka, Od 1 zł. go- 

dzina. Oferty sub. 

„R“ do Wiadom. 

Codz.“ Piotrkowska 

nr. 35, 


tel. 29-52 Powrócił. 
M E B L | Ko Przyjmuje od 10—12 i od 5—7, 


Bo rai i ai najdogodniejszych warunkach można nabyć 


S. ŁAPA, Łódż, Południowa 25 (Or. med. (1. URBAGH|: 


UWAGA: Na siładzie zawsze w elki wybór mebli własnego Pomorska 10 Telefon 48-89 


wyrobu, jak również można u mnie dostać używanetnebie ć 
w dobrycm stanie. Proszę nie zapominać adresu mego. ||Choroby nerwowe i wewnętrzne 
Ordynuje od 4 do6 po poł. 


Zwiedzenie i obejrzenie nie obowiązuje do kupca, 
„W lecznicy „VITA“ od 1-2 i ŁA 8 


E a książecz 
kę Kasy Chod 
rych na imię Hindy 
Najman zam. przy 
ul. Młynarskiej 9. 


„Se dla mło: 
A v) dzieży przy inte 
ligentnej rośziniaj 


Ważny od 15 maja 1926 oku. * pekanta oa e 


ŁÓLZ—FABRYCZNA 7.28 — z Koluszek — Sosno- | 12.07 do Poznania — Berlina Ostrzeżenie.. l 
wiec. luksusowy. Niniejszem ostrze- 

13.45 — do Warszawy. gam przed naby< 
18.19 — do Warszawy luks. dą ag nuon Meg 
uj a Majerczyka Po- 
LO Lwowa łudniowa 5, akid 


Twoje mìeszkanie OSZCZĘDNOŚĆ 
to twoja twierdza. "m hesr nieć trwale Kona || 


MEBLE 


na bardzo dogodnych warunkach, a 
zarazem zaoszczędzić sobie 50 proc. 
wydatków, kup meble 
— tylko w solidnej firmie — 


MARKOWICZ i NASIELSKI 


(odchodzące). 9.40 — z Częstochowy. 


1.40 — pociąg miejscowy doj 10.25 — ze Skarżyska i War- 
Koluszek, połączenie z Warsza- | sząwy. 


wą, Skarżyskiem, Tarnobrzegiem 19.10 — do Ostrowia, połą- 
6PIOTRKOWSKA 6 wpodw.tel,49-1] 7.00 i RAA do OZNP WszEk czenie z Poznaniem. j eee oeat 
Daoa aranoja? H| Koluszek. 1826+- ze Skarżyska. 20.25 — do Gdańska i Płockaj |nieważ Majerczyk 
1a , 1.50 — pospieszny do War-| 1550 — z Sosnowca i z Czę-| 290,55 — do Krakowa przywłaszczył sobię 
zawy bezpośredni. stochowy. 22,07 — do Ostrowia. niewypisany arkusz 
9.05 — osobowy do Tarno-| 16.18 — z Warszawy. 25.34 — posp. do Poznania. 2 RUG 
brzegu. 20.01 — z Tarnobrzega. Di ny 
PE 25.58 — do Kutna, podpis. Śledztwo 
10.50 — miejscowy do Kolu-| 20.25 — z Koluszek, Często- toku. 
szek (tylko w eszieię i vigta chowy i Krakowa. ŁÓDŹ— KALISKA. hewek Ginsberg 
zdj ak: szła 21.30 — z Koluszek, z War- (przychodzące). Łódź, Zawadzka 54 
szek, połączenie z Warszawą. | 78WY: i 1.49 — z Warszawy posp. h ą 
13.25.— do Koluszek, połą-| 27:17 — pospieszny z War-| 35.05 — z Ostrowia W przh kad s 
, 
czenie w Warszawą. EWY: By 6.05 — z Krakowa moc w nauce otrz 
14.55 — miejscowy do Kolu- 25.20 — miejscowy z Kolu- 6.34 — z Poznania posp. mają dzieci inte. 
szek. szek (tylko w niedzielę i świętaj 7.00 — z Ostrowia. gentnych rodzicó 
15.50 — do Koluszek, połą- |od 1 czerwca do 15 września). | 8.45 — z Gdańska w obszernem sł D. 
j iC BES ODATA necznem mieszk 
czenie z Krakowem i Często- . « niu. Opieka odp 


Przewóz Mebli [0-0 cvo ŁÓDŹ=KALISKA | fair —zelnows  ||sesnafa i 

200/7 TOO e BOJĘ 11.59 — z Warszawy luks, sub. „Opieka“. 

19.50 — do Warszawy. (odchodzące). (poniedz., czwartki i soboty). s 

w m p e S © E e ń Z a ETG a a st e m 19.41 — do Skarżyska. 2.04 — do Ostrowia. 12,45 — z Warszawy. Hebrajskiego 
w specjalnie wygodnych wagonach (mniejszych i większy ch) 


20.20 — miejscowy do Ko-| 3417, — do Warszawy. 135.10 — z Kutna i przedmiotów ju 
BSF" po cenach konkurencyjnych. "eg i 


luszek. 6.42 — do Warszawy posp. 13.28 — z Ostrowia. 


22.58 — miejscowy do Ko- Ro a i Lig] 
luszek, połączenie z Krakowem, 1.15 — do Warszawy. 18.11 z Poznania luks (Śro-| | prywatnych. 


TENTO IRTA Warszawą i Częstochowa. 1.40 — do Ostrowia, polą- !da, piątek i niedziela). Wolności 6, pop 1 
ŁÓDŹ—FABRYCZNA czenie z Poznaniem. 18.23 — z Koluszek oficyna. s 

AI PPN Cu 8.00 — do Koluszek 19.25 — z Poznania. 
Loy Czyś ponętny juz (przychodzące). 9.05 — do Poznania i Ciecho- | 20.15 — z Płocka i Ciecho- 
1.00 — z Koluszek. cinka (przez Kutno) | cinka. W domu codziennii 
9 4.40 — z Koluszek—Kraków— 12.58 — do Ostrowia, połą-| 21.52 — z Warszawy. od 2 do 3 po på 
e e ia pci ul Zienne Sosnowiec. | czenie z Poznaniem. 23.25 — z Warszawy posg WAO) Cegielniś 
SZI H KE ai UK = ZZ ZZE iz Na 70. 9 


ZWYCZAJNE 8 gr. za wiersz milimetrowy, jednołamowy (na stronie 10 łamów), w tek- [D w Łodzi 4 zł 20 gr. miesięcznie, zamiejscowa 5 8 
Ogłoszenia: ` ście 40 gr. (strona 4 lamy). NADESŁANE: nekrologi 30 gr. ZAMIEJSCOWE: o 50 proc. f renumerala: 20 gr. miesięcznie, zagranicą 7 zł. 20 gr. Od 
= drożej, a ZAGRANICZNE: o 100. DROBNE: 10 groszy. Poszukiwanie pracy Š groszy. p a meamea Aya szenie do domów 30 gr. miesięcznie. 


-m 


Za wydawnictwo: redaktor odpowiedzialny $. GULDER. Czcionkami wydawnictwa „Wiadomości Codzienne" 


Odbito w tłoczni B-ci A. i L Holcman, Zawadzka M 7 


=- a Dove h ira 72. 


